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PRZYWÓDCY PPS W  KRAKOWIE
na akadeim c i i  L Daszyńskiego

PRZEWODNICZĄCY RADY NACZELNEJ PPS Tow. SZWALBE, SEKRETARZ GENERALN Y CENTRALNEGO KOMITETU 
WYKONAWCZEGO Tow. CYR ANKIEW ICZ, WICEPRZEWOD NICZĄCY RADY NACZELNEJ Tow. DR DROBNER, WICE
PRZEWODNICZĄCY CKW. PPS Tow. K. RUSINEK, I I  SEKRETARZ CKW. PPS Tow. R E CZEK, Tow. L. MOTYKA I MIN. 

KURYŁOWICZ BIORĄ UDZIA Ł W ŚWIĘCIE CZERWONEGO KRAKOWA.
W sali kżna „Świt", na udekorowanej 

pięknie emblematami partyjnymi scenie, 
stanęło popiersie Trybuna socjalizmu 
polskiego Ignacego Daszyńskiego, przed 
którym w hołdzie schyliło się 40 sztan
darów.

W, pierwszych rzędach wypełnionej 
sali zasiedli działacze socjalistyczni: wi
ceprezydent KRN tow. Szwalbe, tow. Cy
rankiewicz, tow. Rusinek, tow. Motyka, 
tow. Kuryłowicz i in., oraz współpracow
nicy Daszyńskiego, tow. tow. Kubanek, 
dr Różański, Kołodziejski i  Dąbrowa.

Po odegraniu hymnu państwowego 
orkiestra Filharmonii wykonała uwer
turę rewolucyjną, po czym przemówił 
tow. Drobner, który powiedział:

„Towarzysze i Towarzyszki!
10 lat mija od tego dnia, w którym 

robotnicy Krakowa nieśli swoje sztan
dary za trumną Ignacego Daszyńskiego. 
Dziś, nie okrywamy krepą i kirem na
szych sztandarów, nie odprawiamy na
bożeństw i nie Słuchamy dzwonów ża
łobnych ani dzwonu królewskiego Zy
gmunta. Nasze serca pełne są tych dźwię
ków i  pamiętają o marszałku polskiej 
demokracji —  Ignacym Daszyńskim.

Byl to człowiek, którego wielu z nas 
snalo osobiście, z którym wielu praco
wało razem i walczyło.

Zostawi! On nam w spadku wiarę 
i zaufanie, którą sam miał i czuł, dla 
tego ołtarza i którego wiernym sługą 
pozostał".

Dalej tow. dr Drobner wspomniał o 
walce Daszyńskiego, celem polepszenia 
bytu robotnika, a mianowicie: o  skró
cony dzień pracy, następnie mówi) o 
Jego działalności na terenie Kongresów
ki, gdzie Daszyński walczył z caratem, 
oraz o walce tego niespożytego bojow
nika w Berlinie pod bokiem Hoheuzol-

W  pracy swej — mówił dalej dr Dro
bner. — popełnił Daszyński błąd, zaj
mując stauowisko w stosunku do P ił
sudskiego Ale nie błądzi ten, kto nie 
nie robi — mówił dalej tow. Drobner — 
a Daszyński pracował z samozaparciem 
się siebie dla dobra socjalizmu i demo
kracji.

Po tych słowach zwraca się do OM-

BEdlN PRZYBYŁ 
DO N. JORKU

NOWY JORK, 3. 11. (PAP) Do porta 
nowojorskiego wpłynął okręt „Aquita- 
uia", mający na pokładzie m. in. bry
tyjskiego ministra spraw zagranicznych,
Beyina.

TURowców, którym stawia Ign. Da
szyńskiego za pazykład, mówiąc, że za
szczyt noszenia niebieskich koszul i czer
wonych krawatów, tych symbolicznych 
barw, nie sprowadza się do brania udzia
łu w uroczystościach, ale w konsekwen
cji pociąga za sobą pracę o socjalistycz
ną, suwerenną, niepodległą Rzeczpospo
litą Polską.

O innej nife marzył i nie myślal Da
szyński.

■ On jeden przeciwstawił się terrorowi 
sanacji, prowadząc ostatni wełny sejm 
w Polsce, kiedy powiedział: „Pod ba
gnetem sejmu nie otworzę'1!

Duszyński nie ugiął się nigdy, niosąc 
zawsze wysoko czerwony sztandar, mi
mo więzień, szykan i represyj.

Walczył Ou o przyszłość i  oświatę 
krakowskiego robotnika,' niosąc myśl 
socjalistyczną i czerwony nasz „Na
przód" do każdego zakątka przez cale 
swoje życie.

On był właśnie pierwszym przewod
niczącym TUR-u, On był tym, który go 
zainicjował. Walczył On rówuież o pra

Komisja polityczna ONZ
krytykuje Rade Bezp.

NOWY JORK, 3. 11. (PAP) Na pierw- państw, których sprawa przyjęcia do 
szym posiedzeniu komisji politycznej I ONZ została rozstrzygnięta odmownie na 

ONZ poruszano również sprawę dopu- sesji Rady Bezpieczeństwa w Nowym 
szczenią do lej organizacji pięciu innych I Jorku.

Min. CEementls o
Czechosłowacji

PRAGA, 3. 11. (PAP). Na pesiedzeaiu 
komisji zagranicznej czechosłowackiego

picznycb Clementis wygłosił ezpose, w 
którym po zaznajomieniu obecnych z 
ostatecznymi wynikami Konferencji Po
kojowej w Paryżu, zdał sprawozdanie 
z rokowań czechoslowacko-węgierskieh 
w sprawie wzajemnej wymiany mniej
szości narodowych oraz wytłumaczył 
przyczynę wstrzymania 50-milionowej 
pożyczki dla. Czechosłowacji przez ęłe- 
piirtameiit stanu USA.

. Rząd czechosłowacki patrzy na tan

wa wyborcze dla robotników, kobiet i 
mieszczaństwa.

Po zakończeniu swego przemówienia 
tow. dr Drobner powołał do prezydium 
tow. wiceprezydenta KRN Stanisława 
Szwalbcgo, sekretarza generalnego CKW 
PPS Józefa Cyrankiewicza, wiceprze
wodniczącego CKW PPS i sekr. generał. 
KCZZ Kazimierza Rusinka, min. Kury- 
łowicza, tow. Lucjana Motykę, członka 
Komisji Politycznej CKW PPS i drugie
go sekretarza KCZZ, Iow. wojewodę kra
kowskiego dr. Pasynkiewicza, oraz sta
rych Weteranów Partii i  współpracow
ników Iow. Ignacego Daszyńskiego tow. 
tow. Kubanka, dr. Kołodziejskiego, Kro- 
potscha, Packana, dr. Różańskiego, Zif- 
fera i Dąbrowę.

Następnie przemówił Sekretarz Gen. 
Centralnego Komitetu Wykonawczego 
Polskiej Partii Socjalistycznej tow. Jó
zef Cyrankiewicz. ■

Tow. Cyrankiewicz omówił rolę, jaką 
odegrał Ignacy Daszyński w polskim 
ruchu socjalistycznym i poddawszy wni
kliwej analizie ówczesną sytuację poli

polityce zagrań.
suiuluy. epizod w stosunkach gospodar
czych, a tym samyfii i politycznych ze 
.Stanami Zjednoczonymi, jako na wyda
rzenia przemijające i  prowadzić będzie 
nadal webee USA politykę przyjazną.

Jeszcze jedno wystąpienie
kie przewidują w swoim programie 
szybką zmianę konstytucji.de Gaui!e‘a

PARYŻ, 3. 11. (PAP). W dniu wczo
rajszym wygłosił przemówienie generał 
«ie Gaulle, który wezwał do glosowania 
na tych kandydatów i  na ta partie, ja-'

tyczną, przeprowadził analogię do obec
nego okresu. Ignacy ‘Daszyński prowa
dził do końca Polską Partię Socjali
styczną po właściwej drodze, nie ule
gając mirażom, którymi cbciała ją 
zwieźć sanacja, obóz narodowy i cała 
przedwrześniowa prawica. Szczególnie 
pamiętne są uchwały kongresu PPS z 
roku 1934, kiedy to Polska Partia So
cjalistyczna ostrzegała naród polski 
pized groźbą faszyzmu i jego konse
kwencją — drugą wojną*światową.

W  dalszym ciągu swego przemówienia 
tow. Cyrankiewicz nakreślił sytuację 
polityczną w kraju i stanowisko PPS 
wobec zagadnienia wyborów i jednoli
tego frontu partyj robotniczych.

Po tym przemówieniu i złożeniu hoł
du poległym i zmarłym bojownikom so
cjalizmu, nastąpiła wokalna część Aka
demii, w której m. in. wystąpili: prof. 
Drzewiecki, Maria Dulęba, chór „Lut
nia" i orkiestra kolejafzy. Z. S.

Pełny tekst przemówienia tow. Cy
rankiewicza, podam y w  n-rze ju trzej
szym.

Delegat Egiptu wystąpił z  ostrą kryty
ką Rady Bezpieczeństwa za niezgodzenie 
się na dopuszczenie do ONZ Albanii, 
Irlandii, Portugalii,- Transjordauii i  Mon
golii. Przedstawiciel Egiptu domagał się 
ponownego rozpatrzenia tej sprawy 
przez Radę Bezpieczeństwa

-Delegaci Austrii i Meksyku złożyli 
wniosek natychmiastowej debaty w sp.a
wie odmownego stanowiska Rady Bez
pieczeństwa wobec pięciu "państw.

Przeciwko temu wnioskowi wystąpił 
przedstawiciel Związku Radzieckiego 
Wyszyński. Sprawę postanowiono roz
strzygnąć na następnym posiedzeniu.

Przemówienie de Gaulle a  zawierało 
również pewne akcenty wymierzone 
przeciwko MRP.

.Wywoła to niewątpliwie rozdźwięk' 
w łonie URP,
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P o ts h i  p r o j e k t  r e z o l u c j i  w  O N Z

Franco, Hitler i
winni sasprzysieżenia
przeciw pokojowi

N O W Y  JO R K  3. 11. W  dn iu  
1  listopada r . b. delegacja polska 
na Generalne Zgromadzenie ONZ 
wystosowała do przewodniczące
go zgromauzeuitti H enry Spaaka, 
pism o z wnioskiem  o postawie
n ie  na porządku obrad General- 
nego Zgromadzenia rezolucji, — 
w zyw ającej członków ONZ do zer 
w an ia  stosunków dyplom atycz
nych  z H iszpanią gen. Franco. — 
D o pisma dołączono p ro je k t p ro 
ponowanej rezo lucji, 
t W ed ług  p ro jek tu , Generalne 
Egromadzenie zwraca uwagę, że
5 lutego br. t j .  w pierwszej czę
ś c i obecnej sesji Generalne Zgro
madzenie jednogłośnie potępiło 
.reżim gen. F ranco w  H iszpan ii
6 po tw ie rdz iło  decyzje niedopusz
czania H iszpan ii w obecnych wa
runkach  do ONZ.

Rezolucja stw ierdza następnie 
że w  m a ju  i  czerwcu br. Rada i 
Bezpieczeństwa przeprowadziła 1

Oświadczenie LaGuardii w sprawie
nom  sprawozdanie 2 specjalnych wy
słanników, którzy powróciwszy przed 2 . 
tygodniami z Jugosławii stwierdzili bez
podstawność zarzutów,

Jugosławii
NOWY JORK, 3. U. (PAP) Generalny 

dyrekolor UNRRA Fiorello La Guardia 
zwołał w Waszyngtonie specjalną kon
ferencję prasową, aby odpowiedzieć na 
zarzuty rzekomego wykorzystania przez 
rząd jugosłowiański dla celów politycz
nych pomocy, udzielanej przez UNRRA.

La Gaurdia oświadczył, że chciułby 
dostarczyć prawdziwych Informacji tym 
dziennikom, które prowadziły akcję 

- przeciwko rządowi jugosłowiańskiemu, 
jakkolwiek zdaje sobie sprawę, że dzien
niki te wcale nie wezmą ich pod uwagę.

La Guardia, przedstawił dziennika-

zabójców Sdbiorka
rozpocznie sie w poniedziałek w  W arszawie

WARSZAWA 3. 11. (SAP). W po
niedziałek przed rejomwwym sądem 
wojskowym w Warszawie rozpocznie 
się proces morderców posła KRN 
Bolesława Ścibiorka.

Zabójstwo ścibiorka stało się swe
go czasu tematem najróżniejszych 
piotes, które dowodzić miały, iż 
sprawców ohydnego mordu należy 
szukać w szeregach funkcjonariuszy 
Urzędu Bezpieczeństwa.

Analogiczną kampanię przeprawa, 
dzało WINOW-skie podziemie, a zu
żytkowały te głosy ministrowie an. 
glosascy. M. in. minister Bevin złożył 
w Izbie Gmin oświadczenie niedwu
znacznie obciążające władze bezpie
czeństwa odpowiedzialnością za 
mord na osobie Ścibiorka, Na ławie 
oskarżonych zasiądą bezpośredni 
mordercy posła ścibiorka Wiesław 
Płoński i Bołecłow Panek.

dochodzenie, a podkom isja R ady 
Bezpieczeństwa, badająca tę spra 
wę, s tw io rdz iła  jednogłośnie, że: 
1) reżim  Franco jes t reżimem fa 
szystowskim, 2) m im o protestów 
Narodów Zjednoczonych, udz ie lił 
on w ydatne j pomocy państwom 
osi, 3) F ranco wraz z H itle rem  i  
M usso lin im  jes t w in ien  sprzysię- 
żenia w  celu wszczęcia i  prowa
dzenia agresywnej w ojny.

Ponieważ sytuacja w  Hiszpa
n i i  — stw ierdza w  dalszym ciągu 
rezolucja — u leg ła  dalszemu po
gorszeniu i  coraz bardziej za
graża m iędzynarodowym  stosun
kom, Generalne Zgromadzenie 
poleca, aby wszyscy członkowie 
ONZ zerw a li stosunki z reżimem 
gen. Franco.

Równocześnie, według brzm ie
n ia  rezolucji, Generalne Zgrom a
dzenie wyraża głęboką sympatię

Chtą wmanewrować Byrnesa w konflikt 
Wallace o machinacjach kółNOWY JORK, 3. 11. PAP. Henry Wal. 

lace oświadczył w mowie przedwybor
czej, wygłoszonej w Minne Polis (stan 
Minnesota), że senator Vandenberg i 
amerykańskie kola wojskowe usiłują 
wmanewrować Byrnesa w konflikt te 
Związkiem Radzieckim.

W toku śledztwa okazało się, że 
ludzie ci mają na sumieniu wiele in
nych morderstw j rozbojów. Obok 
nich odpowiadać będą przed sądem 
wspólnicy zbrodni, wśród których 
zwraca uwagę urzędniczka jednej z 
placówek dyplomatycznych w War
szawie.

ZASŁUŻONY DZIAŁACZ
Śmierć Bolesława Ścibiorka stała 

się niepowetowaną stratą nie tylko 
dla ruchu ludowego, al« i dla całej 
Polski, ścibiorck należał do działaczy 
ludowych, którzy jeszcze w  okresie 
PKWN i Rządu Tymczasowego w  sze
regach SL pomagalj w budowie de 
mokratycznego państwa.

Po powrocie wicepremiera Miko
łajczyka Ścibiorek wraz z grupą Bań. 
czyka przeszedł do PSL, gdzie został 
jednym z sekretarzy NKW PSL. W 
ZMW ..Wici*’ był sekretarzem zarrr

d la  narodu hiszpańskiego i  w y ra 
ża nadzieję, że w  w y n ik u  te j ak
c ji lud  hiszpański odzyska w ol
ność, k tó re j został pozbawiony 
przy udziale i  pomocy faszystow
skich W ioch i  h itle row skich  N ie
miec.

W edług obowiązującej proce
dury, wniosek po lski w raz z tek
stem rezo luc ji zostanie przekaza
ny do specjalnej kom is ji, k tó ra  
zadecyduje o postawieniu go na 
porządku obrad Generalnego 
Zgromadzenia.

,Wał Franco" odgrodził Hiszpanię 
od Europy

M A D R Y T  3.11. (SAP). Podróż
n i, p rzybyw a jący do M a d ry tu  od 
s trony  P irene jów  opowiadają, że 
hiszpańscy inżyn ie row ie  w ojsko
w i budują podwójne lin ie  fo r ty 
fika cy jn e  — pierwszą około 10 km  
od g ran icy francusk ie j, a d rugą 
około 16 km  w  g łęb i H isżpanii.

L in ie  te m ają um ocnienia prze- 
ciwczołgowe i  gniazda d la  broni 
maszynowej, wybudowane z ka
m ie n i i  cegły na około l m  pod 
ziem ią i  ponad ’/z m  ponad po
w ierzchnią ziemi,

Zdaniem in fo rm atora , fo r ty f i 
kacje te opóźniłyby przejście no
woczesnej d y w iz ji pancernej z ru  
chomą a rty le r ią  przez około 3-ch 
godzin. F o rty fik a c je  te  m ia łyby  
wyższą wartóśó w walce z le k k i

Wallace nie wierzy, aby Byrnesowi 
naprawdę odpowiadała polityka uprał 
wiana przez pewne koła wojskowe w 
Stanach Zjednoczonych.

du głównego oraz prezesem zarządu 
woj. w  Łodzi. Zginął 5-go grudnia ub. 
roku.

„PANOWIE, CZEGO ODE MNIE
chcecie:-*

W godzinacn wieczornych w mie
szkaniu posła scibioraa usłyszeć mo
żna było następujący dramatyczny 
dialog:

„Panowie, czego ode mnie chcecie, 
ja jestem teraz M PSL i  posłem do 
KRN’.

Zabójca, którym okazał się później 
Bolesław Panek, odrzekł:

„Wiemy, że jesteś w PSL, ale jesteś 
zdrajcą", po czym padły strzały, któ
re położyły kres życiu ścibiorka.

Poniedziałkowy proces budzi ol
brzymie zainteresowanie W kraju i 
za granicą.

WŁOSKA NOTA
DO WIELKIEJ CZWÓRKI

RZYM, 3. 11. (PAP). Po trzygodzin
nym posiedzeniu gabinet włoski przy
jął tekst noty dyplomatycznej, opraco
wanej przez ministra spraw zagranicz
nych Nenniego, którą zostanie przedło
żona ministrom spraw zagranicznych 
czterech mocarstw.

Nota dotyczy stanowiska Włoch w 
odniesieniu do traktatu pokojowego, 
który ma być przedłożony do ostatecz
nego zatwierdzenia

NIE DOSZŁO 
CO POROZUMIENIA

LONDYN, 3. 11. (PAP). Agencja Reu
tera donosi z Alen, że rozmowy premie
ra' greckiego Tsaldarisa z przywódcami 
greckich partyj politycznych w sprawie 
tozszerzenia gabinetu greckiego, skoń
czyły -się niepowodzeniem.

m i oddzia łam i w ojska i  w  dzia
łan iach  partyzanckich.

P la n  tych  fo r ty f ik a c ji m ia ł być 
opracowany w  1940 r., a według 
nadchodzących raportów  — w ie l
k ie  ożywienie p rzy  budowie zau
ważono w  lecie 1946.

Podobno hiszpańskie w ojska w 
re jon ie  P irene jów  nie zostały 
wzmocnione; no rm a lny stan w y- 
nosi około 140.000 po re d u kc ji w 
roku  1945, k ied  yw ynos ił 375.000.

B ra k  in fo rm a c ji o wzmocnie
n iu  ochrony na przeciw leg łym  od 
c in ku  g ran icy  we F ra n c ji.
. TERROR W HISZPANII 

NOWY JORK, 3. 11. (PAP). Sławny 
pisarz hiszpański Blasco Ibanez, został 
skazany przez sąd w Walencji na karę 
12 lat więzienia za przynależność przed 
wielu laty do loży masońskiej. Blasco 
Ibanez jest sparaliżowany. Brat jego, 
Sigryd, przebywa również w więzieniu, 
a majątek jego uległ konfiskacie.

wojskowych USA
W innej mowie, oskarżając Churchilla 

o podżeganie do wojny, Wallace, we
dług relacji korenspondenta „PM“ obar
cza odpowiedzialnością niektóre koła 
wojskowe za wywoływanie zadrażnień 
w stosunkach międzynarodowych i utru
dnianie departamentowi stanu planowa-
nego nawiązania przyjaznych stosunków 
ze Związkiem Radzieckim.

W dalszym ciągu Wallace wyraził 
przekonanie, że jest rzeczą karygodną 
wtrącanie się w sprawę dobrych stosun
ków między niniejszymi państwami Eu
ropy środkowej a Związkiem Radziec
kim. Zdaniem Wallace'a przy ustaleniu 
dobrych stosunków sąsiedzkich Związek 
Radziecki nie będzie ingerował w wew
nętrzne stosunki państw środkowo-euro- 
pejskich w większej mierze, niż to czy
nią Stany Zjednoczone w stosunku do 
państw Ameryki Południowej.

.W zakończeniu Wallace wyraził prze
konanie, że Ameryka musi wybrać dro
gę, prowadzącą do pokoju.

GANDHIZACHOROWAŁ
LONDYN, 3. 11. (PAP). Agencja Reu

tera donosi, że Mahatma Gandhi musiał 
odłożyć swą podróż do wschodniego 
Ber.galu, wskfAek zaziębienia ’ osłabie
nia serca i pozostać w Kalkucie.
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Wywiad z łow. ministrem Świątkowskim
Wrażenia z ostatniej wizyty w Jugosławii

W' rewizytach Prezydenta K. R. 
!N. Bolesława Bieruta i Marszałka 
Roli-Żymierskiego w Jugosławii 
uczestniczył również minister 
Sprawiedliwości, tow. Henryk 
Świątkowski, który po powrocie 
do kra ju  udziejił przedstawicielo
wi SAP wywiadu treści następu
ją c e j:

— Jak Tow. Minister ocenia 
wyniki delegacji polskiej w Ju 
gosławii dla sprawy przyjaźni i 
współpracy kulturalnej porsko-ju. 
goisiowiańskiej ?

— Wyniki wizyty delegacji pol
skiej w Jugosławii dla sprawy 
prcyjażni i współpracy kultural
nej polsko - jugosłowiańskiej o- 
eeniam jako w pełni pozytywne.

Masze spotkania z wieloma ty
siącami mężczyzn, kobiet i dzieci 
Jugosławii w Belgradzie, Zagrze
biu, Lublanie, Kiece, Ahbacji i w 
innych miastach, oraz miejscowo
ściach Jugosławii miały charak
ter spontanicznych manifestacji 
przyjaźni jugosłowiańsko -  pol
skiej. Narody Jugosławii cieszą się 
w Polsce wielką sympatią, którą 
pobyt delegacji polskiej w Jugo
sławii i manifestacje z tym zwią
zane jeszcze bardziej pogłębiły. 
Można również bez przesady 
stwierdzić, że pobyt delegacji pol
skiej w Jugosławii dowodnie wy
kazał, iż naród polski jest w Ju 
gosławii jednym z najbardziej po
pularnych narodów słowiańskich.

Pobyt delegacji polskiej w Ju
gosławii przyczynił się też do 
wzajemnego poznania i zbliżenia 
.narodu polskiego z uaredami 
bratniej Jugosławii.

— Czy istnieje w szerokich m a
sach narodów Jugosławii zrozu
mienie dla potrzeby tej przyjaźni 
oraz dla zbieżności interesów po
litycznych wszystkich państw sło
wiańskich, wobec odradzania się I 
newizjomizmu niemieckiego?

— W szerokich masach Jugosła
wii istnieje gięboki sentyment dla 
Słowiańszczyzny i poczucie wspól
ności interesów wszystkich naro
dów słowiańskich wobec ewentu
alnego nienezpieczeńslwa ze stro
ny odwiecznej zaborczości nie
mieckiej. Sentyment dla Słowiań
szczyzny wybitnie pogłębia fakt, 
że Związek Radziecki ze względu 
na jego decydującą rolę w wy-

P IĘ K N Y  U C ZYN EK
W drouzt powrotnej z Woli 

Duchackiej, gdzie odwiedzi! Pre
mier tow. Osóbka-Morawski na
szych towarzyszy z okazji odsło
nięcia sztandaru naszej organiza
cji partyjnej zauważył tow. Pre
mier maienką dziewczynkę idą
cą na jednej nodze. Zainteresował 
się dziewczynką i dowiedział się, 
że dziewczynaa straciła nogę w 
ubiegłym roku a nodciee jej nie 
mają tta protezę.

Natychmiast przeznaczył tow. 
Premier kwotę 10.000 zł na prote
zę dla dziewczynki Irenki Serwat- 
kównej. Kwotę tę wypłacił W. K. 
PPS ojcu dziewczynki tow. W oj
ciechowi Serwatce, — członkowi 
Spółdzielni Pracy Stolarzy „Dąb" 
w Krakowie.

Tak ojciec dziewczynki, jak i 
Spółdzielnia „Dąb“ przesyłają na 
tej drodze tow. Premierowi Osób- 
oe.Morawskiemu najserdeczniej
sze podziękowanie.

zwoleniu narodów Jugosławii od 
ucisku zaborców (Turcji, Austrii, 
Włochów-, Niemiec) tradycyjnie 
cieszy się w Jugosławii wielką 
sympatią w całym społeczeństwie. 
Narody Jugosławii o typie i du
chu robotniczo-chłopskim, wolne 
są od jakichkolwiek obciążeń, czy 
kompleksów' szlachetczyzny. — 
Stwarza to niezwykle pomyślne 
warunki dla rozwoju społecznej 
idei słowiańskiej w Jugosławii..

W Jugosławii są dwie najpopu
larniejsze postacie: Generalissi
mus StJlin i Marszałek Tito.

— Gzy społeczeństwo Jugosła
wii należycie ocenia znaczenie;, 
jakie mają dla'narodu polskiego i 
całej słowiańszczyzny nasze Zie
mie Odzyskane?

— Społeczeństwo Jugosławii na
leżycie ocenia znaczenie, jakie 
m ają dla natodu polskiego i ca-' 
łej Słowiańszczyzny nasze Ziemie 
Odzyskane ze Szczecinem, jako 
bramą słowiańską na Bałtyku. — 
Tak samo zresztą i społeczeństwo 
polskie należycie ocenia znacze
nie dla Jugosławii i całej Sło-

D o n io s łe  u c h w a ry  p r e z y d iu m  KCZZ 
Poprawa bytu nauczycielstwa , walka z drożyzna
Prezydium KCZZ na posiedzeń iu w dniu 28 bm. rozpatrywało 

szczegółowo stan oświaty w Pols ce i położenia materialnego nau
czycieli oraz ogólną sytuację goa podarczą w kraju.

W sprawie bytu nauczycieli Prezydium  KCZZ powzięło rewolu
cję, w której określa obecny stan rzeczy, jako wysoce • niepokoją
cy. Na przestrzeni ostatnich miesięcy zaznaczył się znaczny odpływ 
nauczycieli ze szkół.

Jedną z przyczyn ucieczki nauczycieli od zawodu — stwierdza 
prezydium KCZZ — jak i braku nowych kandydatów do zawodu 
nauczycielskiego jest ich ciężkie położenie materialne.

W końcu rezolucji Preraydium KCZZ przypominając uchwały 
rozszerzonego posiedzenia Wydzi ału Wykonawczego z kwietnia 
1945 r., apeluje do czynników rządowych o zabezpieczenie bytu na
uczycieli.

W rezolucji omawiającej sytuację gospodarczą kraju, KCZZ 
stwierdza na wstępie, że zwalczanie drożyzny i wzrostu cen obok 
interwencji władz administracyjnych i akcji Związków Zawodo
wych wymaga w szczególności przemyślanych posunięć i zarządzeń 
natury gospodarczej i finansowej.

Mimo poważnych osiągnięć go spodarczych i wzrostu produkcji 
przemysłowej i rolnej, zaopatrzę nia ryuku w masę towarową nie 
odpowiada poziomowi wytwórczości, co szczególnie jaskrawo uwi
dacznia się w dziedzinie produkc ji rolnej, a przede wszystkim na 
odcinku ziemiopłodów.

Dla zwiększenia dostaw ziemio płodów na rynek musi być nie
zwłocznie zreorganizowany syste m ściągania podatków ze wsi.

Masy pracujące są zaśniteresow ane w utrzymaniu równowagi 
budżetowej i w utrzymaniu wart ości pieniądza oraz w takiej po
lityce, która by zapobiegała nieusprawiedliwionej zwyżce cen.

Komisja Centralna Związków Zawodowych powtórnie stwierdza 
konieczność powołania urzędu, mającego na celu ustalenie pozio
mu cen na wszystkie produkty w ydwarzane, zarówno przez przed
siębiorstwa państwowe, jak i pry watfue, tak przemysłowe, jak i 
rolne. ’

Komisja Centralna Związków Zawodowych, jako reprezentantka 
świata pracy, zgłasza pod adresem władz żądanie, aby we wszy
stkich sprawach dotyczących położenia materialnego klasy pracu
jącej, a więc i w określaniu poli tyki cen i płac decyzje zapadały 
przy udziale KCZZ.

Min. Stańczyk sekretarzem ISi komisji
NOWY JORK, 3. 11. (PAP). Gene

ralnym sekretarzem jednej z najważ
niejszych komisyj ONZ, tzw. komisji 
trzeciej, mianowano ministra Jana Stań
czyka, dyrektora departamentu spraw 
społecznych ONZ.

Komisji tej przekazano sprawy zwią
zane z działalnością ONZ na polu, spo
łecznym. Z najważniejszych spraw, któ
rymi zajmie sic komisja trzecia, nale-

wiańszczyzny, Krainy Julijskiej i 
Triestu jako słowiańskiej bramy 
na Adriatyku.

— Czy zetkną! się tow. Minister 
w ezasie swej podróży po Jugo
sławii ze środowiskami polskimi?

— W czasie swej podróży po 
Jugosławii zetknąłem się ze śro- 
dowiskjem polskim w Chorwacji. 
Byłem na zebraniu i specjalnym 
przyjęciu urządzonym przez Polo
nię oraz Towarzystwo współpra
cy kulturalnej chorwacko -  pol
skiej w Zagrzebiu. Nasi rodacy, 
zamieszkujący Chorwację odzna
czają się wyrobieniem społecz
nym i głębokim przywiązaniem 
do demokracji jugosłowiańskiej. 
Ogromna ich większość (około 20 
tysięcy) z pobudek patriotycz
nych wyjechała do Polski, zalud
niając rolnicze tereny naszych 
Ziem Odzyskanych, gdzie dają, 
przykład wzorowej organizacji i 
dyscypliny społecznej. W Jugo
sławii pozostało jeszcze około 2 
tys. Polaków, którzy w żyęiu spo
łecznym i gospodarczym odgry
wają pokaźną rolę.

ży wymienić całokształt zagadnień u- 
chodżtwa, a więc zarówno utworzenie 
międzynarodowej organizacji ucbodż- 
twa, jak i problemy finansowe, zwią
zane z tym zagadnieniem, objęcie przez 
ONZ zakresu działalności UNRRA w 
dziedzinie opieki społecznej, utworzenie 
międzynarodowej organizacji opieki nad 
dziećmi. Zwraca uwagę postawienie na 
porządku obrad projektu zwołani? mig-

ZACHĘTA DO JESZCZE 
ŻYWSZEJ PRACY
KULTURALNEJ

W  ubiegłą niedzielę, gdy Pre
mier tow. Osóbka-Morawski był 
na otwarciu mostu im. T. Kościu
szki w Krakowie, przybył na uro
czystość odsłonięcia sztandaru 
Koła Dzielnicowego PPS w Woli 
Duchackiej. Po odegraniu Czer
wonego Sztandaru wygłosił dłuż
sze przemówienie tow. Dziób, 
dzielny aktywista „wolański**, w 
którym przedstawił- pracę na
szych towarzyszy w Woli Ducha-* 
ckiej. Prócz normalnej pracy agi- 
tacyjno - propagandowej kładą 
towarzysze dużo wagi na pracę 
kulturalno -  oświatową. Dobrze 
rozwija się*też O. M. TUR.

Życzenia składali tow. przewo
dniczący WK. PPS tow. Dr Drob- 
ner, dalej przedstawiciel robotni
czego klubu sportowego „ ''o la
nia", wreszcie dłuższe przemówie
nie wygłosił premier tow. Osób- 
ka-Morawski.

Po odsłonięciu Sztandaru wrę
czył go Przewodniczący CKW tow. 
Osófbka-Morawski chorążemu. — 
Nastąpiło wbijanie gwoździ, prey- 
czem pierwszy wbił Premier, na- . 
stępne tow. dr Drobner, tow. W i- 
śła Osóbka.Morawska, tow. No
wicka, tow. Jedynak itd.

Stwierdziwszy poważną pracę 
kulturalno - oświatową w tej 
dzielnicy robotniczej wniósł do 
kasy partyjnej na robotę kult, o- 
światową dla Koła PPS w Woli 
Duchackiej kwotę zł 50.000 — da
jąc tym samym wyraz zrozumie
nia wysiłków proletariuszy wo- 
lańśkich.

Miejski Komitet PPS dziękuje I 
serdecznie towarzyszowi Premie- I 
rowi za tą wydatną pomoc, udzie
loną z własnej inicjatywy, naszym 
towarzyszom wolańskim.

POWINSZOWANIA 
DLA DYMITROWA

PRAGA, 3. 11. (PAP) Centralny Komi
tet Wykonawczy Czeskiej Partii Kaou- 
nistycznej przestał twórcy frontu ojczy
źnianego w Bułgarii, Jerzemu Dymitrowi 
depeszę gratulacyjną z okazji zwycięstwa, 
odniesionego w ostatnich wyborach par
lamentarnych. Depesze podpisali: prezes 
Partii Komunistycznej Czechosłowacji 
Element Goottwald i sekretarz, poseł 
Slausky.

LOT DOOKOŁA ŚWIATA 
ODŁOŻONY

NOWY JORK, 3. 11. (PAP). Kore
spondent „PM‘l donosi i  Waszyngtonu, 
że departament wojny zdecydował od
roczyć lot bombowców naokoło świa
ta, prawdopodobnie na wniosek depar
tamentu stanu. Obserwatorzy polityczni 
przypuszczają, że na decyzję tę wpły
nęła m. in. mowa Molotowa i obecna 
sytuacja międzynarodowa, a z drugiej 
Strony wysokie koszty organizacyjnego 
lotu.

dzynarodowej konferencji prasy, która 
zajmie się sprawą swobód ebjrjwłteN 
skieb.

Wreszcie komisja trzecia przedysku
tuje przedłożony jej przez radę gospo
darczą projekt objęcia przez ONZ akcji 
zwalczania handlu narkoty.kamL

Kamisja trzecia odbyła już w bieżą
cym tygodniu pierwsze posiedzenie, po
święcone .wyborom przewodniczącego.
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H a l l o i  — „ T a  m ó w i  A m e r y k a "

Miasto grozy, lynchu i...
czterech kościołów

Stolicą sianu Georgia w Ameryce 
Północnej jest wspaniałe nowocze
sne miasto. Atlanta. Położone o kil
kadziesiąt kilometrów aai Atlanty le
ż y  niewielkie, liczące około 4.Ou0 
imeszaancow miasiecziko Monroe, w 
którym  nicuaWuo ziynczowano 4-cu 
Murzynów: 2 u ięzezju i i  2 Kob.eiy. 
Moruersiwo unaio podłoże i  prżemeg 
Następujący;

murzyn Malcolm w stanie nie. 
trzciW im  rzuca się ze sziyieiem na 
bnucgo Au-^ijUu.uu, uUzWisAiem 
łiestąr, Murzyn został naturalnie o- 
6auzony w więz-eu-u. fa rm er n a r-  
rissou, u ktorego pracow ał lualconn, 
uuał się w towarzystwie jego żony i uwocn innymi osoo z jego rodziny 
do  więzienia i  prosił o wydanie za 
kaucją więźnia, który był mu po
trzebny do ronoty na łarmie. Wła
dze zgodziły się, by Murzyn aż do 
spraw y pracował u swego dawnego 
cnlebodawcy i  całe towarzystwo ru
szyło samochodem łlarrissona w po
w rotną drogę na farmę. Harrisson 
pojechał nie główną szosą, lecz bo. 
czną drogą, która była znacznie kró t
sza. W chwili, gdy samochód dojeż
dżał do mostu na rzece Apalachee 
koło miasteczka Monroe, został za
trzymany przez ok. 20 ludzi, którzy 
wyciągnęli początkowo obu Murzy
nów i  zastrzelili ich, a następnie j 
czarne kobiety. Po dokonaniu tego 
poczwórnego m orderstw a przywód- 
ca bandy zapytał łlarrissona czy zna 
jego, lub któregokolwiek z jego to
warzyszy. Harrisson nie' znał niko
go i to uratowało mu życie. Został 
wypuszczony na wolność i  skorzy
sta ł z najbliższego telefonu, by za
wiadomić szeryfa danego okręgul 
Pomimo jednak, że od dnia tego u- 
płnęlo blisko 3 miesiące, żaden z 
Uczestników bandy nie został 
schwytany.

MONROE — MIASTO ZGROZY
W Ameryce biali mówią o mieście 

Monroe ze wzgardą; czarni — ze 
zgrozą. W białych mieszkańców Sta
nów Zjednoczonych wpaja się od jak 
najwcześniejszych lat młodości prze, 
konanie, że czarni są — na zasadzie 
praw  ludzkich i praw  samej przyro
dy — rasą niższą i dlatego, więk
szość białych uważa, że ,;lynch, to 
właściwie nie morderstwo".

Stosunek rasy białej do czarnej w 
stanie Georgia jest szczególnie przy
kry i drastyczny. Murzynom, n. p. 
nie wolno korzystać z tych samych 
środków komunikacyjnych, co i bia-

URAL W GOSPODARCE ZSRR {fig

Najbogatsza polać ziemi
Granica między Europą a Azją, któ

rą tworzy łańcuch gór Uralu, zasługuje 
ua uwagę nie tylko jako pomost mię
dzy Wschodem a Zachodem. Jest ona 
bowiem jednocześnie najbogatszą w 
skarby naturalne okolicą na kuli ziem
skiej, stanowiąc niewyczerpany skarb 
Związku Radzieckiego.

Niewysokie te góry, których najwyż
szy szczyt wynosi 1.885 m. Dad poziom 
morza, o  zboczach pokrytych gęstymi 
lasami, rozciągają się na tysiące kilo
metrów od Północnego Oceanu Lodo
watego aż do niziny Morza Kaspijskie-

100'/. ZAPASÓW
W systemie gospodarczym ZSRR, 

Ural ze względu na swoje bogactwo jest 
niezmiernie ważnym zagadnieniem. Skon
centrowało się tutaj około 100’/. wszyst
kich zapasów Związku Radzieckiego. 
Jest Ural bowiem niewyczerpanym iró- 
d lm  platyny, potasu, talku, berylu, as-

łym, ale mają oni zarówno w pocią
gach, jak i w autobusach oddzielne 
przedziały. Gdy nadjeżdża autobus, 
muszą czekać, aż biali nie zajmą 
swych miejsc, po  czym dop.ero mogą 
wcuouzić i  siauać w wyznaczonym 
dla uicn przeuziaie. Jean jaąis uo- 
woprzynyły niezorientowany w  tam
tejszymi siosuiuaaeu ulokuje się w 
przedziale murzyńskim, Zuuen Mu
rzyn nre us.ąuzie oook niego. Cnoc- 
by oył najgorszy Uda, czarni nęuą 
siać w przyzwoitej 'oulegmsci i  cze
kać, aż ktoś me poiiporuiUje zbłąka 
nego pasażera i ten nie przeniesie 
się do właściwego przedziału.

4 KOŚCIOŁY MURZYŃSKIE
Jeden z bardziej „postępowych" 

obywateli Monroe, który jakoby ro- 
bj bardzo wiele dobrego dla czar, 
nych, zapytany o opinię w sprawie 
omawianych tu wypadków, oświad
czył zgnębiony: „To straszne... Stra
szne... Zabić 4 ludzi jednego dnia!" 
Zabijanie po jednym codziennie nie 
zrobiłoby na nim prawdopodtobnie 
wielkiego wrażenia. Obywatel ten 
jest członkiem licznych miejsco
wych stowarzyszeń kościelnych. — 
Gdy po straszliwym wydarzeniu, ja
kie miało miejsoe w  jego rodzinnym 
mieście, jeden z dziennikarzy zagra
nicznych zapytał go, czy nie ma za
miaru uczynić czegoś definitywne
go, celem zniesienia różnic koloro
w ych na terenie kościoła, odpowie
dział ze zdziwieniem: „Ależ na szczę
ście mamy w Monroe aż 4 murzyń
skie kościoły, nie potrzebujemy więc 
wcale troszczyć się o utworzenie 
mieszanych kongregacji1'.

Chlebodawca .ofiar lynchu, boga
ty  farmer Harrisson, znany b y ł w 
okolicy ze swego przyzwoitego usto
sunkowania się do pracujących u 
niego rodzin murzyńskich. Podczas 
rozmowy, jaką przeprowadził z nim 
po wypadku jeden z dziennikarzy 
zagranicznych, Harriąson oświad
czył, że poczwórne morderstwo, któ
rego był świadkiem, było „najbar
dziej przykrym wypadkiem'1 w  jego 
życiu. Oświadczył dziennikarzowi, 
że w  majątku jego pracowało łącz
nie z rodziną Malcolma, osiem ro
dzin murzyńskich, do których -od
nosił się zawsze z szacunkiem i sym. 
patią.

— Naturalnie, nie byłem nigdy w 
domu żadnego z czarnych — dodał, j 
jako rzecz zupełnie zrozumiała — i 
ale żaden z nich nie miał u  mnie ni
gdy krzywdy.

bestu, soli magnezowych i szlachetnych 
kamieni. Pokłady uralskie zawierają 
prawie 2/3 surowca aluminium i magne
zytów, trzecią część miedzi, niklu i ro
py naftowej i czwartą żelaza, złota i 
cynku. Oprócz tego na całej prawie 
długości łańcucha znajdują się bogate 
zapasy węgla.

REZERWAT MINERALOGICZNY
W czasie badań, prowadzonych przez 

uczonych radzieckich, wykryto około 
800 rodzajów minerałów, przeszło 12.000 
złóż różnego rodzaju pełnowartościo
wych kopalni. Dokładna badania stwier
dziły w pokładach rud uralskich istnie
nie 60 elementów chemicznych. Jest to, 
jeżeli idzie O nagromadzenia bogactw 
kopalinowycb, wyjątek na kuli ziem
skiej.

To niesłychana bogactwo Uralu po
zwoliło, z inicjatywy Lenina, na założe
nie sławnego na całym świecie llmeń- 
skiego rezerwatu mineralogicznego.

Tak uważa farm er Harrisson, tego 
zdania są biali w  Monroe i innych , 
miastach amerykańskich. Naturalnie, , 
są to małe miasteczka, ludność ich 
nie jest właściwie oświecona, nie 
uświadomiona, ale te właśnie małe 
miasteczka stanowią jakby szpik ko
stny wielkiego państwa amerykań
skiego.

MURZYNI A WYBORY
Wydarzenie w  Monroe zbiegło się 

z pierwszymi wynorąuii w stanie 
Georgia, w atorycn murzyni nueu 
prawo wziąć uuziai. wszyscy aau- 

-uyuaci na guoermuorów stanu  Geor
gia przynyu uo miasteczka. Aajuar- 
umej reakcyjny z incu, zamnuigu, w 
przemówieniu, JUKie wygiuaU oezpO- 
sreum o po zlinczowaniu ■* Murzy
nów w  Monroe, zapewnił swycu siu- 
cuaczy, ze jeśli do jdzie 'do włauzy, 
Murzyni pouczas jego kauencji, mguy 
juz nie przystąpią do urn wyuor- 
czych. Ostrzegał również Murzynów, 
przed wzięciem udziału w obecnym 
głosowaniu i zapewnił, po dojściu 
do władzy, udzielenia jak najdalej i- 
dącego poparcia Ku Klux Klanowi?

Taimadge nie ma niewątpliwie nic 
wspólnego bezpośrednio, n i pośred
nio ze zlinczowaniem czterech Mu
rzynów, ale ponosi on odpowie
dzialność za zaognianie i  tak już do. 
statecznie naładowanej atmosfery 
nienawiści rasowych, na podłożu 
której m iał miejsce ostatni wypadek 
w Monroe.

Taimadge zagadnięty w sprawie 
wypadku rzekł niedbale: „O tak, to 
przykra historial1’ Większością gło
sów mieszkańców stanu Georgia Tal- 
madge został wybrany na guberna
to ra  tego stanu na  przeciąg 6 lat.

J . M.

Triumf Krakowa
Ludzie, którzy widzieli w roku o- 

becnyin przedstawienia w  W arsza
wie, Łodzi, Katowicach i  Krakowie 
— stwierdzają, że poziom scen kra
kowskich podniósł się w sposób zdu
miewający. Kraków zaczyna przodo
w ać w wielu kierunkach — a tak 
jeszcze niedawno kroczył — nieste
ty — na szarym końcu...

Skupiły się u  nas obecnie wielkie 
talenty plastyczno-teatralne, — Teis- 
seyre w  „Fantazym" stw orzył na-

CZYNNIK POSTĘPU
Żmudne badania uczonych radziec

kich zostały w pełni wykorzystane przez 
przemysŁ Rzeki spływające ze stoków 
łańcucha górskiego ujarzmione przez 
potężne zapory wodne, stały się tanim 
źródłem energii elektrycznej.

W ciągu pierwszej pięciolatki z ini
cjatywy Stalina powstał tzw. Kombinat 
Uralsko-Kuzniewski. Przez połączenie 
eksploatacji rud ze złóż uralskich z 
wydobywaniem wysoko wartościowego 
koksującego węgla z Zagłębia Kuźnjec- 
kiego, stworzono potężny ośrodek prze
mysłowy o wielkich zabudowaniach fa
brycznych, który w czasie wojny stano
wił wielkie zaplecze Czerwonej Armii. 
Dziś fabryki te przestawione na pro
dukcję pokojową, w oparciu o niezwy
kłe bogactwo Uralu, stanowią przy szyb
kim tempie rozwoju życia gospodarceego 
Związku Radzieckiego potężny czynnik 
postępu.

KONIE I BYDŁO 
ZE SZWECJI

W okresie od 14 grudnia 1945 r. doi 
6 października 1946 r. zakupiono w Szwe 
cji ogółem 3.718 sztuk bydła rogatćgo.

Ponadto zakupiono 5.000 sztuk koni 
roboczych oraz około 200 sztuk koni,' 
północnych szwedzkich (Ardeny). Część; 
klaczy przeznaczono do hodowli. Zakup 
przeprowadzono u rolników za pośred
nictwem Szwedzkiego Związku Rolniczego

We wrześniu i październiku b. r. nad
szedł ostatni transport — 800 sztuk za
kupionych koni.

ZYWNUSć OLA DZIECI
Z końcem ubiegłego tygodnia zawinął 

do portu w Gdańsku duński statek M/s. 
,„Haus", przywożąc 71.000 kg. iauunkU 

sąiadająeego się z artykułów żywno-

Garyir duńskie zostauą rozprowadzone 
w ruuiacu uuusluej azeji W Poisce „Ka
tujcie uz iec i'. Spouzicwime* są musze 
nąusporiy.

ConnOWNIE OPOLSKIE
k u s a Y Ł Y I

Część ciuli-o w n i należących do 
Zjednoczenia Przemysłu Cukrowni
czego na Śląsku Opolskim rozpoczę
ła już kampanię. Cukrownie są  zao
patrzone dostatecznie w artykuły 
techniczne i  paliwo.

W ciągu kilku pierwszych dni 
kampanii wyprodukowano około ty 
siąca toa cukru. W najbliższych 
dniach uruchomione zostaną dalsze 
cukrownie, odremontowane po zni
szczeniach wojennych. W końcu li
stopada przewidziane jest puszczenie 
w ruch  cukrowni: Chybie, Kacibo- 
rze i Baworów.

Kampania cukrowa ma być zakoń
czona do Świąt Bożego Narodzenia. 
Według planu na rok  bieżący fabry
ki cukrownicze Śląska Opolskiego 
wyprodukować mają ogółem 50.000 
ton cukru białego, co stanowi 1/5 o- 
gólnopolskiej produkcji cukru.

prawdę sugestywną wizję kresowe
go krajobrazu, z wolnym ruchem po
szarpanych i ciągle zmiennych obło
ków, z dusznym powietrzem stepów. 
Stopka w „Żeglarzu" dał niebanal
ne rozwiązanie wnętrz. Kosiński o- 
siągnął wielki sukces jako dekora
tor „Orfeusza" Swirszczyńskiej. Ską
pana w  słońcu i  jaskrawych bar
wach neobelleńskich restauracja ak
tu  pierwszego, pogodne domostwo 
Orfeusza, spiętrzenie gór i  groźne 
państwo Hadesa — to wszystko zo
stało rozwiązane pomysłowo, kultu
ralnie i trafnie.

także i  pod względem aktorskim 
jest dzisiaj Kraków miastem przodu
jącym. Mamy Osterwę, który daje. 
w „Fantazym" wielką lekcję nietyL. 
ko mówienia —  ale j  słuchania. (Jak
że się mieni odcieniami uczuć i 
w rażeń tw arz artysty w  wielkiej 
scenie monologu Dianyl). Jest m i
strzowska Dulęba i zachwycająca 
Gella w  sztuce Priestley‘a. Jest Cie
cierski i grupa młodych entuzja
stów w  „Powrocie posła". Jest Ma- 
daliński z niepospolitą zdolnością 
gry skoncentrowanej, ściszonej a dy
namicznej, jaraczowskięj i wspaniali 
ironiści: Szymański, Ruszkowski i  
Kordowski (w „Żeglarzu"). Jest w re
szcie w  „Orfeuszu" najbardziej dziś 
w  Polsce utalentowany ak tor lirycz
ny, o wspaniałym głosie i  porywają
cej technice słowa: Białoszezyński. 
Obok niego niezawodni: Fulde, Wed. 
nik, Stodulski. I  młodziutki pełen t»- 
roku, ta te r t Mikołajskiej — Mucyiy. 
ki.

Kraków staje się znów fwóreeym 
AwmIowlakiem teatralna*).
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ARTYKUŁ DYSKUSYJNY

0 ściślejsze powiązanie spółdzielczości pracy
Wiosną 1944 roku konspiracyjny 

międzyzwiąakowy komitet spółdziel. 
czy w  W arszawie uchwalił n,. in, 
następującą rezolucję:

„Polska Odrodzona dążyć bę
dzie do likwidacjj pracy najem
nej na drodze jej uspółdzielcze- 
nia. Spółdzielnie pracy zastąpią 
obecny system pracy najemnej: 
Jako  pierwsze stadium procesu 
nspóluzieiczenia pracy zostaną 
wprowadzone natychmiast raiuy 
zataadowe, a następnie satno- 
rząu  pracy, zapewniający czyn
nikowi pracy właściwy dział w 
organizacji i auminislracji oraz 
planowaniu, kierownictwie i 
kontroli".

Rzucone podówczas hasło uspół- 
dzielczenia pracy najemnej przybra
ło w praktyce powojennej następu
jącą postać: utworzono rady zakła
dowe i otoczono opieką rozwijający 
się ruch spółdzielni pracy. Jak wi
dać z rezolucji, co zresztą wynika 
logicznie z samej koncepcji samorzą
du pracy, zarówno rady zakładowe 
jak spółdzielnie pracy zostały pomy
ślane jako pew na całość, która sta
now ić ma wstęp do wielkiej prze, 
miany stosunku pracy z najemnej w 
wolną i  samorządną. Rozerwanie łą 
czności pomiędzy obu odcinkami sa
morządu pracy wpłynęło niekorzyst
nie zarówno na rakity zakładowe jak i 
na  liczne w kraju  spółdzielnie pracy. 
Spółdzielnie pracy, oderwane od, o- 
gólnego nurtu robotniczego ruchu 
zawodowego, powoli przeobrażają 
się w spółki robotnicze lub pracow
nicze i upodabniają się coraz bar
dziej do spółdzielni typu rzemieślni
czego lub handlowego. Jest to zupeł
nie zrozumiałe j  kto zna dzieje sp ó ł
dzielni pracy, tak wspaniale przed
stawione przez wielkiego myśliciela 
rosyjskiego TuLana - Baranowskie
go, wie, że zawsze tak było i tak być 
musi. Na tym właśnie polega nowa 
idea polskiego ruchu spółdzielczości 
pracy, której głównym przedstawi

cielem jest prof. Jan Wolski, autor 
wielu prac z tej dziedziny, że spół
dzielnie pracy uważa się tylko za 
fragment szerszego ruchu, samorzą
du pracy.

Świat nie jest bogaty w  nowe idee 
społeczne. Stwierdzamy dożyć po
wszechnie dużo ubóstwo konstruk. 
tyw nych koncepcji organizacji życia 
społecznego,- a  zwłaszcza społeczno- 
gospodarczego. Wszyscy szukają no
wych pomysłów zastąpienia ustroju 
kapitalistycznego nowym porządkiem 
społecznym. Socja lizm  polsk i, który 
rozwijał się przecież w iunych wa
runkach politycznych i  kultural
nych, niż reszta krajów Europy 
(przede wszystkim na skutek' rozbio. 
rów) wytworzył własne koncepcje 
społeczne i  wypróbował je w prak
tyce w ciągu wielu dziesiątek lat. 
Tagą wm*me specyficzną «ieą so- 
cjal.wuu poiskiego jest wspominany 
powyżej ruch  uspóhizielczenia p ra 
cy  i  jest obowiązkiem demokracji lu
dowej uczynić wszystko, ażeby tej 
pięknej idei zapewnić należyte wa
runki realizacji. Przypomnieć warto 
i  o tym, że zastąpienie pracy najem, 
nej p racą spółdzielczo - zorganizo. 
w aną ma już za sobą historię dziesię
cioleci i  w  niektórych krajach osią
gnęła ona poważne sukcesy. We 
Włoszech, przed przewrotem faszy. 
stowskim, istniały olbrzymie przed
siębiorstwa budowy dróg, transpor
tu, budowy domów i  inne, oparte 
całkowicie aa wsadach kooperacji

z ruchem zawodowym
pracy. W Anglii, po pierwszej woj
nie światowej, rozwinął się potężny 
ruch giWyjny, który stawiał sobie 
podobne cele. W Niemczech w okre.

republiki Weimarskiej rozwinę
ły się na tych samych zasadach o- 
parte gildie budowlane, które spe
cjalizowały się. w budownictwie o. 
siedli społecznych i  gmachów społe
cznej użyteczności i w pewnym o- 
kresie by ł decydującym czynnikiem 
na rynku pracy buuowlauej. 

Wszystkie te poczynania cząstko

Pośrednicy „ziemniaczani* 
będą zlikwidowani

Uchwalą Komitetu Rady Ministrów, 
stanowisko komisarza dla spraw akcji 
ziemniaczanej powierzone zostało dyrek
torowi Funduszu Aprowizacyjnego przy 
Ministerstwie Aprowizacji i Handlu ob. 
B. Gurowskiemu, którego zadaniem jest 
skoordynowanie akcji zakupu i transpor
tu ziemniaków, zarówno na cele apro
wizacji ludności, jak i na cele przemy-

Komisarz rozpoczął już swą działal
ność, zmierzającą do uzdrowienia rynku 
ziemniaczanego, który ostatnio stał się 
terenem gry pośredników-spekulantów, 
podbijających ceny ziemniaków, zwła-

szcza w większych ośrodkach miejskich.
Podaż ziemniaków ze strony rolników 

jest całkowicie wystarczająca, zaś ceny 
na wsi nie są wcale wygórowane (od 2 
do 3 zł. za kg.). Natomiast po przej
ściu ziemniaków przez ręce pośredników, 
ceny ich w ośrodkach miejskich kształ
tują się niewspółmiernie wysoko (od 6 
do 8 zł. za kg.). Zjawisko tej niczym 
nie umotywowanej rozpiętości cen godzi 
w najżywotniejsze interesy konsumenta 
polskiego, w którego wyżywieniu ziem
niaki stanowią jedną z podstawowych
pozycji.

P o z n a j m y  i c h

Starzy Łużyczanie mówią...
Na szlaku walk II Armii
. Żołnierze 2 Armii niejednokrotnie m ieli możność w czasie walk wiosennej 
ofensywy 1945 r. poznać Serbów Łużyckich. Podczas kilku tygodni walk wy
zwoleńczych nawiązała się bardzo ścisła łączność, wypływająca ze wspólnej nie
nawiści do jednego wroga, do faszyzmu niemieckiego, który dla obu narodów 
równie groźny, znaczył swój pochód potokami krwi i łunami pożarów. ,

Stare przysłowie mówi, „że prawdzi
wych przyjaciół poznajeiny w biedzie" 
— więc nic dziwnego, że w czasie naj
zaciętszych walk z ostatnią rozpaczliwą 
kontrofensywą niemiecką w rejonie Bu 
dziszyna, stolicy Łużyc, żołnierze p >- 
znawali serJecznych przyjaciół w miesz
kańcach tamtyćh terenów.

Można mnożyć w setki wypadki u- 
drieląnia najdokładniejszych wiadomo
ści o nieprzyjacielu i jego ruchach.

„JAK WYŚCIE PRZETRWALI?"
Zdumienie ogarniało żołnierzy pol

skich, którzy początkowo traktowali 
mieszkańców ostro i po wojskowemu, 
jak zwykle w czasie wojny. Myśleli, że 
mają do czynienia z Niemcami. Ale gdy 
się do nich swą śpiewną mową słowiań
ską odezwały kobiety łużyckie, gdy im 
dzieci, początkowo zestrachane, zaczę
ły się bacznie przyglądać niebieskim 
chabrem oczu, a potem z ciekawością 
dotykać drobnymi rękami części umun
durowania ,gdy starcy o wypłowiałych 
oczach i rękach zgiętych od mozolnej 
pracy całego życia, poczęli opowiadać 
o walkach o książkę i język łużycki i 
wyciągać z jakichś schowków tłoczone 
w oficynach drukarskich w Budziszynie 
książki, modlitewniki i kancjonały, ślicz
nym starym słowiańskim językiem pi
sane, gdy wreszcie podejmowano żoł
nierzy gościnnie i niezwykle serdecz
nie — otwierały , się ze zdumienia sze
roko oczy żołnierskie i na usta cisnęły 
się słowa:

Jakżeście mogli przez tyle wieków 
przetrwać w samym sercu niemczyzny 
i zachować swe zwyczaje, język i obrzę
dy w  stanie nienaruszalnym? Jakim Cu
dem potrafiliście przejść przez tysiąc- 

w Hit nienaruszalnej formie.i o-

we polski ruch spółdzielczości p ra 
cy połączył w  pewien system i  po
wiązał z ruchem rad zakładowych w 
jedną całość ustrojową. Jest to wła
sny nasz dorobek myśli społecznej, 
oparty na poglądach filozoficzno- 
społecznych Abramowskiego i  roz
winięty następnie przez Tołwińskie
go, Toeplilza, Wolskiego i  innych 
działaczy ruchu spółdzielczości p ra 
cy. Sens tej koncepcji tkwi właśnie 
w tym, że kooperacja pracy zostaje 

i włączona w  prąd  demokratyzacji u-

stać się. przed zalewem niemieckiego 
potopu i do tego w najcięższych chwi
lach nazistowskiego szaleństwa?

STARY ŁUŻYCZANIN MÓWI...
' Najlepszą odpowiedź na to wytrwa

nie pfzy zwyczajach i języku otrzymał 
jeden z oficerów artylerii, por. B., któ
ry w ten sposób scharakteryzował sta
rych Łużyczan:

W pewien wieczór, tuż po zapadnięciu 
zmierzchu przybyłem z baterią do cichej 
wioski łużyckiej, leżącej z boku głów
nej szosy do Budziszyna. Zagubiona by
ła w ogromnych lasach sosnowych. Gdy 
już pierwsze lody wzajemnej nieufno
ści zostały przełamane i cośmy s 
m.ili wytłumaczyć — wytłumaczyli, 
(lliśrng ze siaryni Serbem przy szklance 
herbaty i zaczf/iśmy rozmawiać.

Chłop był stary, pod dziewięćdziesiąt- 
ke mu szło, ale trzymał sie jeszcze do
brze, i pamięć zachtfwal znakomitą. O- 
powiadał wiec o najgorszych dla Łuży
czan czasach w okresie eksterminacyj
nej polityki Bismarcka, w okresie „Kul- 
tuikampfu", gdy zaledwie zaczynające 
sie rozwijać życie narodowe i kultural
ne Łużyczan zostało z pruską brutal
nością zdeptane. Ruch kulturalny mu- 
siul zejść do podziemia.

Przybywali wtedy do wiosek łużyc
kich kupcy wędrowni, kramarze, posia
dający wszystkie dokumenty w naj- 
idealniejszym porządku i patenty, a po
datki opłacone. Gdy upewnili sie, że w t 
wsi nie ma żadnego przedstawiciela wła
dzy — wyjmowali z podwójnego dna 
skrzgnek i wędrownych pudel małe ksią
żeczki zagranicą drukowane u* jeżyku 
łużyckim i  rozdawali ludziom albo czy
tali im na głos liczne wiersze patrio
tyczne, do białości rozpalona od wi«l-

stroju pracy, jako wstępna jej faza. 
Tak więc w  danym przedsiębior
stwie poszczególne działy organizu
ją  własne spółdzielnie pracy i  dąży 
się do tego, ażeby całe przedsiębior
stwo przeobrazić w  zrzeszenie sze
regu kooperatyw robotniczych z 
nadrzędną centralną władzą dyrek
cji na czele. Wszak dużo łatwiej jest 
prowadzić robotnikom samorządnie 
wielki odcinek prpcy swojego od
działu, niż całe przedsiębiorstwo. — 
Powoli, w  miarę zdobywania do
świadczeń i  umiejętności zarządzania 
pracą w  przedsiębiorstwie, koopera- 
tyzacja postępuje naprzód i, idąc 
stopniowo, od szczebla, w  pewnym 
momencie ogarnia całość pracy w  
przedsiębiorstwie. Taka jest droga 
organicznego, ewolucyjnego rozwo. 
ju. Wprawdzie droga powolniejsi*- 
ale dająca większą gwarancję trw a
łości. Zwłaszcza, przedsiębiorstwa 
budowlane, transportowe oraz w ie
le przedsiębiorstw usługowych tylko 
tą drogą -mogą' dojść do samorządu 
pracy. _ 1

Komisja Centralna Związków Za
wodowych uczyniła już pierwszy 
krok na tej drodze, organizując oso- 
bne „Wydziały spółdzielni pracy i 
rad  zakładowych1’. Następnym eta
pem powinno być objęcie kontroli 
nad spółdzielniami pracy przez 0- 
kręgowe Komisje i  ścisłe organiaa- 
cyjne powiązanie spółdzielni pracy 
z ruchem zawodowym.

Artur Bardach.

kiego ognia miłości dla ziemi ojczystej.
Powtórzyła się ta sama historia ostat

nio w czasie hitlerowskiej ofensywy 
przeciwko resztkom słowiańskim u wrót 
stolicy Rzeszy Niemieckiej, z tą jednak 
różnicą, że hitlerowcy, których ruch na
rodził sie w podziemiach konspiracji, 
byli bardziej ostrożni i bezwzględni i 
wszystkich niemal ideowych przywód
ców ruchu łużyckiego skierowali do o- 
bozów koncentracyjnych.

Huk polskich armat nad Nysą wieścił 
Łużycom wyzwolenie.

Stąd taka radość przy powitaniu pol
skich oddziałów. Łużyczanie wbrew roz
kazom niemieckich władz wojskowych, 
wbrew oczywistym insynuacjom, rozsie
wanym przez cywilnych uciekinierów ze 
Śląska — pozostali w swych wioskach, 
nie uciekając na zachód.

Woleli wyzwolenie po chwilowych 
walkach na ich terenie, niż ucieczkę do 
Niemiec.

„ZMIERZWIONA FAŁDA STANICZKA"
Przysłuchiwała sie tej rozmowie stara 

kobieta o wypłakanych oczach.
W pewnej chwili zaprowadziła mnie 

na górę, gdzie przygotowano już nocleg 
na olbrzymiej górze piernatów i pie
rzyn. Powiedziała „dobranoc" i jut 
chciala wyjść, gdy nagle coś sobie przy
pomniała. Otworzyła szufladę komody 
i przywołała mnie ruchem głowy. Pod
szedłem. Na wierzchu leżał wykrochma- 
lony, pełen prześlicznych barui strój 
panny młodej.

Wesele na Łużycaeh —  to wielkie 
przeżycie. Łączą sie z nim starosłowiań
skie pierwiastki, sięgające czas'óu> jeszcze 
prawdopodobnie pogańskich.

— Ja to dostałam od swojej matki, 
a moja córka odda to najstarszej dziew
czynie, gdy pójdzie do ołtarza — po
wiedziała, gładząc jakąś zbyt zmierz
wioną /aide na staniczku—

Zdawało mi sie wtedy, i t  byłem bli
ski zrozumienia tajemnicy wytrwaniu 
łużyckiego narodu przy mowie i pro- 
dawnych zwyczajach przodków,
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Pogrzeb prochów Więźniś® Oświęcimia
(k) Wczoraj przed południem na 

cmentarzu Rakowickim w Krakowie 
odbył się uroczysty pogrzeb urny z 
popiołami byłych więźniów „obozti 
śmierci • w Oświęcimiu.

Po uroczystym nabożeństwie w 
kaplicy cmentarnej, gdzie tymcza
sowo złożona została w piątek urna 
z prochami, celebrowanym przez ks. 
infułata Machaya, ruszył kondukt 
pogrzebowy cmentarnymi alejami 
do miejsca wiecznego spoczynku bez- 
imiennych bohaterów.

Urnę poprzedzały liczne sztandary 
p arlir  politycznych, związków' j o r
ganizacji oraz wieńce niesione przez 
przedstawicieli i  delegatów.

Głęboką i tragiczną wymowę miał 
wieniec poświęcony kolegom, którzy 
nie doczekał; wolności, przez Zwią
zek Byłych Więźniów Politycznych.

Nie było tam  kwiatów. Skromną 
zieleń igliwia oplótł potężnych roz
miarów prosty, lecz pełen tragicznej 
treści wieniec cierniowy.

Na ramionach towarzyszy więzień 
nej niedoli, popioły bezimiennych 
męczenników „miasta śmierci" p ite , 
niesione zostały na miejsce spoczyn
ku. ' s

Urnę poprzedzały sztandary by
łych więźniów. Jeden z nich nie- 
siony był przez poczet przybrany w 
obozowe pasiaki, drugi sztandar, to 
sztandar przywieziony z Mauthau
sen, wykonany przez więźniów tam
tejszego obozu w ostatnich dniach 
niewoli.

PAMIĘĆ! '
OFIAR KRZESŁAWIPKICH
W dniu dzisiejszym o godz. 14-tej po

południu odbędą się w Krzesławicach 
pod Mogiłą z inicjatywy Powiatowego 
komitetu żałobne uroczystości dla ucz
czenia pamięci pomordowanych Pola
ków.

W uroczystościach wezmą udział przed
stawiciele władz wojewódzkich, powia
towych, duchowieństwa, organizacyj po
litycznych, młodzieżowych i okoliczna 
ludność.

Komitet Budowy Grobowca Ofiarom 
Zbrodni Niemieckich w Krzesławicach 
zawiadamia o tym społeczeństwo i ro
dziny pomordowanych z prośbą o jak 
najliczniejscze wzięcie udziału w uroczy
stościach.

Wyjazd z Krakowa z końcowego przy
stanku tramwajowego Nr. 5 przy ul. Mo
gilskiej od godz. 12-tej samochodami.

Na drodze do dalszego
usprawnienia rozdzielnictwa

Beglamenfowane zaopatrzenie ludno- 
śsi tok w drodze norm kartkowych, jak 
też w drodze przydziałów na stołówki, 
szpitale, bursy czy też na dożywianie 
dzieci w szkołach i przedszkolach — jest 
ptorwazopbuiowyiu zagadnieniem „byto
wym".

Doceniając wagę i znaczenie prawi
dłowego rozdziału żywności, Minister
stwo Aprowizacji i Handlu dąży stale 
do jego usprawnienia. W dziedzinie roz
dzielnictwa początkowe prace zmierza
ły do stworzenia pewnego jednolitego i 
przejrzystego systemu, obejmującego 
podstawowe zasady rozdziału, jak op. 
usprawnienie, normy, technikę i t. d. 
Okras ten, który można nazwać „kody
fikacyjnym", ustalił pewne normy praw
ne, obowiązujące przy zaopatrzeniu re-

* glamentowanyin.
Niestety, samo istuienie zasad praw

nych nie zawsze gwarantowało ich wła
ściwą realizację w praktyce.

Często bowiem rozdzielnictwo stawa
ło się domeną samowoli władz tereno
wych. Zdarzało się np., że poszczególni 

wojewodowie czy prezydenci miast zwal
niali poważne przydziały żywnościowe 
aa tzw. deputaty dla swych pracowni
ków, stwarzając .w. ten sposób niezgod

Za urną postępował Zarząd Okrę
gowego Związku Byłych Więźniów, 
przedstawiciele władz cywilnych i 
wojskowych oraz byli więźniowie O 
święóimia i rodziny poległych w tym 
obozie.

Po poświęceniu i egzekwiach urnę 
postawiono na prowizorycznym obe. 
lisku, na' którym widnieją dwie cy
fry, obejmujące okres niezmiernego 
cierpienia i krwawych ofiar więź- 
niów oświęcimskich 1940—45.

Spółdzielczość w walce ze zwyżka 
cen

mowania dalszych zwyżek cen. 
Świadczą o tym . przedstawione

przez Spółdzielnie, dane kalkulacyj
ne za okres od 1.10 do 30.10 wskasu- 
jące, iż Spółdzielnie sprzedawały to
wary po cenie nabycia, bądź z mi
nimalną m arżą zarobkową, nie po
krywającą kosztów własnych, talk 
iż sprzedaż prowadzona była nieraz 
ze stratą.

W ślad za konterencją odbytą w 
dniu 11. 10. br. w Zarządzie Miejskim 
w sprawie obniżki cen artykułów 
pierwszej potrzeby odbyło się w 
Związku Rewizyjnym Spółdzielni RP 
w Krakowie w  dniu 31. 10. br. posie
dzenie poświęcone również temu za
gadnieniu.

W konferencji wzięli udział: przed
stawiciel Zarządu Miejskiego z Wy
działu Aprowizacji i Handlu, przed
stawiciele większych Spółdzielni 
Handlowych. Związku „Społem" •- 
raz Związku Rewizyjnego Spółdziel
ni R. P. W wyniku konferencji 
stwierdzono, iż spółdzielnie wraz z 
Centralą gospodarczą ,Społem" o- 
siągnęly znaczne wyniki w akcji in
terwencyjnej, zroierzljącej do zaha

Z działalności P.C.K.
Pastwowa Centrala Handlowa ostatnio 

w pewnym zakresie działa również na 
odcinku wiejskim, wykonywując tam 
przeważnie szereg akcyj zleconych.

Głównym zadaniem P. C. H. jest, jak 
wiadomo, rozprowadzenie wyrobów prze
mysłu państwowego między ludnością.

W ramach akcji „Przemyśl dla wsi , 
P. C. H. powierzono część zadania roz
prowadzenie towarów włókienniczych 
wśród rolników. Obecnie więc rozprowa
dza ona towary tekstylne na terenie' ca
łego kraju zarówno w miastach, jak 
i*po wsiach.

Wyniki dotychczasowych prac Pań
stwowej Centrali Handlowej w tym za
kresie wyrażają się liczbą 90 wagonów 
tekstylii. Akcja ta z miesiąca na miesiąc 
wykazuje coraz bardziej wzrastające tem
po. o czym świadczą liczby, ilustrujące 
wzrost wartości rozprowadzonych mate
riałów. 1 tak w lipcu rozprowadzono to
waru na sumę 209,000.000 zł., a już we 
wrześniu na sumę 1.338.000.000 zl.

W tym ostatnim miesiącu odbiorcy 
miejscy otrzymali towarów za 874.000.00Ó

ne z przepisami uprzywilejowanie i u 
szczuplające ogólną pulę żywnościową 
na zaopatrzenie kartkowe.

Także normy stołówkowe oraz przy
działy na dożywianie dzieci w przed
szkolach i szkołach w praktyce nie zaw
sze bywały przestrzegane. Zależnie od 
terenu przydziału, na te cele były bądź 
za duże, bądź też za małe w stosunku 
ilo norm obowiązujących.

Taki stau rzeczy nie mógł być tole
rowany i dlatego po okresie wstępnym, 
poświęconym pracom nad stworzeniem 
i przeprowadzeniem ąąsad' obowiązują
cych przy rozdział* ąywności -£- Mini
sterstwo Aprowizacji i Handlu zwraca 
obecnie szczególną uwagę na ścisłe prze
strzeganie w terenie wydanych w tej 
dziedzinie zarządzeń. Z zasobów prze
znaczonych na przewidziane prawem 
przydziały, będą zaopatrywani jedynie 
uprawnieni i to ściśle według ustalo
nych norm.

Wszelka dowolność w rozprowadza
niu żywności i innych artykułów za
opatrzenia, reglamentowana musi być 
i będzie z praktyki aprowizacyjnej usu
nięta. Pozwoli to na sprawiedliwe i 
równomierne zaopatrzenie weżystkich 
uprawnionych .w należne im przydziały,

Na zakończenie uroczystości prze
mówił imieniem Związku Byłych 
Więźniów Politycznych dawny wię
zień Oświęcimia -prokurator Jaro
siński.

Skromny obelisk pokryły liczne 
wieńce i kwiaty złożone przez tłumy 
ludności krakowskiej pamięci bezi
miennych bohaterów i  bojowników 
o Wolność Polski j  o Wolność Czło
wieka.

SMNlitiM WiMilH „WIEDZA"

Sytuscla w przemyśle skórzanym
W ramach Zjednoczenia Przemysłu 

Skórzano-Garbarskiego pracuje obecnie 
w Krakowie 31 zakładów — 11 przed
siębiorstw garbarskich, 8 fabryk obuwia,

zl a wiejscy za 464,000.000 zł, przy czym 
należy pamiętać, że wrzesień był dopiero 
pierwszym miesiącem wykonania planu 
„Przemysł dla wsi".

Z poszczególnych województw dotych
czas najintensywniej były zaopatrywane 
województwa: Siąsko-Dąbrowskie i Łódz
kie. Województwo Śląsko-Dąbrowskie o- 
trzymalo towarów w akcji miejskiej na 
sumę 223,500.000 zł., w akcji wiejskiej 
117,500.000 zł. Analogiczne cyfry dla wo- 
jew. Łódzkiego wynosiły: 122.000.000 zł. 
i 62,000.000 zł. Najmilej otrzymały wo- 
jew. Zachodnio-Pomorskie (7.900.000 zł. 
i 5,500.000 zł.) i Mazurskie (9,500.000 zł. 
i 5,000.000 zł.).

W nadchodzących miesiącach obroty 
P. C. H. w tej dziedzinie niezawodnie 
wzrosną wydatnie wobec coraz lepiej roz
wijającej się akcji zaopatrywania sze
rokich rzesz ludności w artykuły pierw
szej potrzeby.

WRAŻENIA Z POBYTU 
w ZSRR

W  niedzielę 3 Irin, o godz. 17—tej 
w sali T ow arzystw a P rzy jaźn i 
Polsko-R adzieckiej, u l. Batorego 
14 odbędzie się p re lek c ja  p ro f. d r. 
T adeusza Lebr-Spiaw ińsk iego  pt. 
„M oje w rażenia  z podróży  do L e
n ingradu  i M oskwy",

W stęp  w olny. U prasza się o 
p unk tua lne  przybycie.

PRZYWRÓCENIE 
46 GODZINNEGO TYGODNIA

Na podstawie okólnika Ministerstwa 
Przemyślu, Dep. Ekonom. Wydział Pracy 
i Płacy zgodnie z uchwałą Rady Mini
strów, z dniem 12 września b. r. w CZP.W 
czas pracy wszystkich pracowników wy
nosi najwyżej # godzin na dobę. W so
botę 6 godzin na dobę i nie może prze
kraczać 46 godzin na tydzień. .W. kopal
niach węgla czas pracy pracowników 
zatrudnionych na powierzchni może 
trwać w sobotę 8 godzin, jednak w tym ‘ 
wypadku pracownicy muszą otrzymywać 
zapłatą .za dwie gedziny nadliczbowe.

Pam iętaj o  pow sla jącij 
z gruzów Stolicy

W X rocznicę śmierci 
Wielkiego B ojow nika  
u Wolność < Demokrację
UKAZAŁA SIĘ KSIĄŻKA

ADAMA PRÓCHNIKA
(Henryk Swoboda)

SOiMY -
DASZYŃSKI

ŻYCUE -  PRACA -  WAŁKU

De nabyeia we wszystkich księgar
niach. Cena zł 150.— Dla 
Komitetów Partyjnych zl 100.—

3 — pasów pędnych, 1 wyprawialnia i 
fachiarnia futer oraz 3 przedsiębiorstwa
rymarskie

Fabryka „Bata" wytwarza miesięcznie 
około 125 tysięcy par obuwia skórzane
go, płóciennego i gumowego, 11 fabryk 
garbarski;!, produkuje Miesięcznie •■■lii.tj 
60 ton skóry podeszwowej, 27 ton skóry 
juchtowej blankowej i innych gatunków, 
oraz około 13 tys. metrów skóry wierz
chowej.

Oprócz tego wyprodukowano mie
sięcznie ponad 2 tyś. kg. pasów pęd-

Zaopatrzenie w garbniki jest dostate
czne dzięki importowi ze Szweeji — eks
traktów dębowych i modrzewiowych 
oraz ekstraktów gatunku „Quebracho" 
z Południowej Ameryki.

KARTY UCZESTNICTWA
\VK PPS Wydział Komunikacyjny 

powiadamia, że wydawanie kart uczest
nictwa członkom Zjazdu w związku z 
10-tą rocznicą śmierci Ignacego Daszyń
skiego, odbędzie się w dniu 3 listopada 
br. od godz. 8—10 i od 15—17 w Gma
chu PPS, Rynek Gł. 30, II piętro, po
kój 41.

Karty uczestnictwa obowiązują do 
bezpłatnego przejazdu do miejsca za
mieszkania.

PORADNIA DLA KOBIET 
CIĘŻARNYCH

Ubezpieczulnia Społeczna w Krakowi* 
uruchamia z dniem 'I  listopada br. Po
radnię dla kobiet ciężarnych.

Kobiety’ pracujące mogą korzystać z 
Poradni dla ciężarnych w godzinach 
wieczornych między 16—18, zaś kobie
ty niepracujące (uprawnione jednak do 
świadczeń], mogą korzystać z Poradni 
w godzinach przedpołudniowych, t. j. 
11—13.

Poradnia dla ciężarnych znajduje się 
w budynku Ubezpieczalni przy ul. Bato
rego L. 3, H p. w ambulatorium Nr 68.

POŁĄCZENIE 
TELEFONICZNE 

POLSKA — JUGOSŁAWIA 
Z dniem 22. 19. br. aawiązaao łącz

ność telefoniczną między Polską i Ju
gosławią za pośrednictwem Pragi. Opła
ta za 3 minutową rozmowę zwykłą, w 
ciągu całej doby, wynosi 340 zł.

Dopuszczone są rozmowy państwowa 
pilne i zwykłe, prywatne zwykle, oraz

1 rozmowy z uprzedzeniem.
Rozmowy mogą być przeprowadzone 

» aa razie ® żccrku frajiciwbiSŁ
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Co rolnik powinien wiedzieć
o podatku gruntowym

Aby rolnik wiedział, ile ma płacić 
podatku gruntowego z gospodarstwa 
rolnego, jakie posiada, musi dokładnie 
znać obszar gruntów swego gospodar
stwa, czyli inaczej wiedzieć, ile ma hek
tarów ziemi oraz ile z lego nadaje się 
pod uprawę, ile jest pod łąkami, past
wiskami. lasami, jeziorami i ewentual
nie ilę jest nieużytków t. j. gruntów z 
natury nie nadających .się do osiągnię- i 
cia jakiegokolwiek przychodu. Każdy 
bowiem rodzaj gruntu ma ustalany przy 
chód szacunkowy w sposób odmienny, 
nieużytki zaś zwolnione są w ogóle od 
podatku.

Najniższy przychód szacunkowy przy
pada na grunty, wchodzące w skład go
spodarstw rolnych, położonych w gro
madach zaliczonych do grupy gospo
darstw ziemniaczano-iytnich t. j. w gro
madach o gruntach słabych i najsłab
szych. Przychód ten z reguły w posz
czególnych powiatach Polski wynosić 
będzie w przybliżeniu od 6 do 14 kwin
tali żyta z 1 hektara, gdyż takie są 
granice przeciętnej przychodowości dla 
tego rodzaju gruntów, ustalone dla każ
dego powiatu odrębnie w rozporządze
niu, obowiązującym przy wymiarze po
datku gruntowego na rok podatkowy 
1946.

Przychód gospodarstw rolnych, poło
żonych w gromadach zaliczonych do 
grupy gospodarstw zbożowo-hodowla- 
nych t. J. gromad o gruntach dobrych 
1 średnich w swym stanie naturalnym, 
bez ulepszeń fizycznych jednak wadli
wych I nieraz zawodnych, może być eo
na jmniej o jedną czwartą część, wyż
szy od przychodu gruntów ziemnlacza- 
no-żytnych.

Najwyższy przychód przypadnle nie
wątpliwie na gospodarstwa rolne, poło
żone w gromadach, zaliczonych do gru
py gospodarstw ogrodniczo-hodotula- 
nych, tj j. gromad o gruntach najlep
szych 1 bardzo dobrych, a wifec nie wy
magających wcale bądź mało nawozów, 
dających w warunkach średniej nawet 
kultury wysokie plony najszlachetniej
szych roślin. Przychód ten wynosić mo
że co najwyżej o połowę więcej, niż z 
gruntów grupy gospodarstw ziemniacza- 
no-żytnich.

Z łąk i pastwisk przychód szacunko
wy może wynosić w przeliczeniu na ży
to od 3 kwintali do 21 kwintali z jed
nego hektara w zależności od jakości 

'łąki względnie pastwiska oraz w zależ
ności od ustalonej dla danego powiatu 
przeciętnej wydajności żyta z 1 ha. Łą
ki są podzielone na 4 rodzaje:

1. najlepsze i bardzo dobre,
2. dobre,
3. średnie,
4. pozostałe.
Z gruntów zał, znajdujących się pod 

(asami, wynosi zawsze 1 kwintal z 1 ha 
bez względu na wiek i rodzaj drzewo-

POCZTOWE KOMISJE LOTNE 
W WALCE Z NADUŻYCIAMI

W związku z napływającymi do P. 
i T. reklamacjami, dotyczącymi ogra
biania paczek zagranicznych zostały 
powołane przez Ministerstwo Poczt 
i  Telegrafów do życia specjalne ko
misje lotne, czynne przy wszystkich 
Dyrekcjach okręgów poczt i  telegra
fów, do walki z tymi nadużyciami 
na terenie poszczególnych okręgów 
oraz osobne komisje lotne, czynne 
przy większych urzędach poczto
wych.

Zadaniem tych  komisyj jest nie
spodziewane przeprowadzanie kon
tro li postępowania z paczkami, w 
poszczególnych urzędach stałych i 
ruchomych (ambulansach poczto, 
wych) przez pracowników poczt, 
O RADIOFONIZACJĘ SZKÓŁ

W związku z podjęciem przez Społe
czny Komitet Radiotonizacji i Dyrekcję 
Okręgową Polskiego Radia w Krakowie 
intensywnej radiotonizacji szkól, w dniu 
dzisiejszym przemówi po godzinie 10.40 
przed mikrofonami Polskiego Radia w 
Krakowie tow. woiew. dr Pasenkiewicz.

Aby więc obliczyć przychód z grun
tów uprawnych, łąk i pastwisk oraz z 
gruntów, znajdujących się pod lasami, 
należy pomnożyć ilość hektarów grun
tów każdego rodzaju przez przychód 
szacunkowy ,obliczony odpowiednio z 1 
hektara dla tego rodzaju gruntu.

Aby dojść do podstawy opodatkowa
nia, całkowity przychód szacunkowy 
obliczony dla gospodarstwa rolnego, na
leży pomnożyć przez przeciętną cenę 1; 
centnara metrycznego żyta (1 kwintala 
“  100 kilogramów) ustaloną dla dane
go powiatu w rozporządzeniu dotyczą
cym roku podatkowego 1046. Ceny te

ODBUDOWA URZĄDZEŃ 
STACYJNYCH POCZT i TEL.

Wydziale urządzeń stacyjnych zain
stalowano i uruchomiono w centralach 
telefonicznych miejskich 81 łącznic ręcz
nych o pojemności 1.631 numerów oraz 
7 łącznic automatycznych o pojemno
ści 1.110 numerów.

U abonentów zainstalowano I uru
chomiono 72 łącznicę ręczne o pojem
ności 501 numerów i 21 łącznic auto
matycznych o pojemności 226 nume
rów.

Ogółem zainstalowano do końca wrze
śnia r. b. 5.296 central telefonicznych 
o pojemności 222.000 numerów.

Przyłączono do central miejskich 
4.229 aparatów telefonicznych, w związ
ku z czym ogólna ilość aparatów tele
fonicznych przyłączonych do 1. 10. rb. 
wynosiła 108.225 sztuk.

Uruchomiono 4 centrale międzymia
stowe na 5 stanowisk o pojemności 220 
obwodów. Na dzień 1 hm. czynnych by
ło 154 central międzymiastowych, na 
573 stanowiska o ogólnej pojemności 
5.423 obwodów.

Do obsługi telegraficznej międzymia
stowej uruchomiono dalszych 6 daleko
pisów.

Ogólny stan na 1 października r. b.: 
265 czynnych aparatów telegraficz
nych.

Uruchomiono 10 wzma'cniaków 2-dru- 
towych, 8 wzmacniaków 4-drutowych 
oraz 24 wzmacniaki uniwersalne. Uru
chomiono 1 kanał telegrafiki wielokrot
nej. |

Zastosowanie gruzu jako materiału
Stacja doświadczalna Akademii Górni

czej przeprowadzała systematyczne ba
dania nad możliwością użycia gruzu do 
celów budowlanych.

W Europie Zachodniej (Anglia, Bel
gia, Niemcy) w terenach zniszczonych 
przez działania wojenne stosuje się już 
na wielką skalę kamienie budulcowe i ce
gły otrzymane z gruzu. Z pewnością nie 
brak tam i koniecznego badawczego przy
gotowania, literatura jeduak na ten te
mat jest dla nas niedostępna.

Zagadnienie to jest dla nas jednym 
z najbardziej palących zagadnień, tym 
bardziej, jeśli tyczy się odbudowy War
szawy. Znajduje się tam obecnie 62 mi
lionów mS budynków, nie nadających się 
już do reparacji. Gruzów jest około 19 
milionów m3. Gdy wydobędziemy z te
go cegły całe i połówkowe, a także ma
teriał zdatny do użytku przy robotach 
ziemnych, pozostaje jeszcze zawsze 9 mi
lionów m3 materiału, który musi zostać 
zużyty w jakiś sposób.

Ta ilość materiału odpowiada 3 mi
liardom 600 milionom sztuk cegieł. Dó 
wypalenia takiej ilości cegieł potrzebna 
by była ilość węgla, wynosząca 1 milion 
ton, węgla, który przedstawia jedną z nie 
licznych naszych walut.

I
 Stacje wykonywały próby otrzymywa
nia cegły z gruzu z lepiszczem cemento- 

, wym na zimno. Stwierdzono, że najodpo- 
\w indnieiszvm i okazały sic cc.' o  wici-

budowlanego
kości odpowiadającej 8-miu cegłom zwy. 
czajnym.

Wielkość ta co prawda ze względu na 
aicporęczność jest kłopotliwa, jest jed
nak specjalnie ekonomiczna, jeśli cho
dzi o zużycie gruzu, ponieważ nawet 
większe kawałki gruzu bez uprzedniego 
rozdrobnienia można tu zastosować.

Używając do budowy cegły z gruzu, 
stosuje się jednak do obramowania o- 
tworow okiennych, drzwi i  kominów 
zwykłej cegły.

Na podwórcu Akademii Górniczej wy. 
budowano próbne luki z cegły z gruzu.' 
Mimo nieporęczności pracy z tak wiel
kimi cegłami okazuje się, że zyskuje się 
około 50% czasu w porównaniu do bu
dowy takiej samej konstrukcji z cegły 
zwyczajnej.

Wykonano również badania wytrzy
małości na ściskanie cegły z gruzu. Ba
dania te wykazały że wytrzymałość ta
kiej cegły po 28 dniach dochwdzi do war
tości przewyższającej wytrzymałość prze
ciętnej krakowskiej ceglv.

Wytrzymałość na zginanie cegły z gru
zu przewyższy 2,ń razy odpowiednią war
tość cegły zwyczajnej. Fakt ten posiada 
olbrzymie znaczenie dla użycia cceły

zamykają się w granicach od 700 zł. 
do 1.400 zł. na 1 kwintal z pewnym 
odchyleniem wzwyż dla niektórych 
większych miast.' Podatek wynosi od 
tak obliczonej podstawy opodatkowania, 
przeliczonej na równowartość:

1) do 20 kwintali żyta — 4°/« pod
stawy opodatkowania, 2) ponad 20 do
5.) kwintali żyta — 5’/« podstawy opo
datkowania, 3) ponad 50—100 kwintali 
żyta — 6’/«, 4) ponad 100—200 kwin
tali żyta 7’/«, 5) ponad 200 kwintali 
żyła — 9°/o podstawy opodatkowania.

Jeżeli podstawa opodatkowania wy
nosi równowartość siedemdziesiąt kwin
tali żyta, -podatnikowi-mężczyżnie przy
sługuje obniżka podatku: '

1) o czwartą część, gdy ma na utrzy
maniu więcej niż 4 dzieci, 2) o połowę 
gdy ma na utrzymaniu więcej niż- 6 
dzieci, 3) całkowite zwolnienie, gdy ma 
na utrzymaniu więcej niż 8 dzieci.

Kobiecie zaś przysługuje obniżka po
datku:

1) o czwartą część, gdy ma na utrzy
maniu więcej niż 2 dzieci, 2) o połowę, 
gdy ma na utrzymaniu więcej niż 4 
dzieci, 3) całkowite zwolnienie, gdy ma 
na utrzymaniu więcej niż 6 dzieci.

Wpływaj? zalegle świadczenia 
rzeczowe

Uchwała Rady Ministrów w dniu
6. 6. br. zniosła świadczenia rze

czowe w si na przyszłość, lecz na
łożyła obowiązek zebrania: zaległo

ści za ubiegły okres gospodarczy. 
Państwo starało się najbardziej pójść 
na rękę rolnikom, anulując całkowi
cie zaległości za okres 44/45 i zale
głości z gospodarstw do 2 ha z okre
su 45/46. Wpływy z gospodarstw od 
2—10 ha przypadają na rzecz gmi
ny, która obraca je na cele kultu- 
ralne i  dobroczynne. Zaległości z 
gospodarstw powyżej 10 ha Pań
stwo przeznacza na uzupełnienie re
glamentowanego wyżywienia lud

ności nierolniczej,.
Wielu rolników obowiązek sw ó j, 

spełniło i  jeszcze przed uchwałą o 
zniesieniu świadczeń zdało całkowi" 
cie przypadające na nich normy. 
Tym większą więc byłoby niespra
wiedliwością, gdyby inni .ro ln icy  
mieli możność uniknięcia złożenia o. 
bowiązkowych dostaw za r . 1945/46. 
Dlatego też państwo zaraz po zbio
rach  rozpoczęło energiczną akcję w 
kierunku zlikwidowania należności. 

Ostatnie dane za okres do 10. 10.

KOMUNIKAT
Wydział Kultury i Oświaty Okręgo

wej Komisji Związków Zawodowych w 
Krakowie zawiadamia, że kurs dla wice
przewodniczących Zarządów Związków 
Zawodowych, rozpoczyna się 6. 11. br. 
o godz. 9-tej rano w sali „Związkowego 
Domu Kultury", przy ul. 1-go Maja 1, 
1- P-

POCZTA OSIĄGNĘŁA 
PRZEDWOJENNĄ 

SPRAWNOŚĆ
W dniach od 9 bm. godz. 17.45 do 

11 hm. godz. 6.45, tj. w ciągu 37 go
dzin odebrano w  Gdyni ładunek po
cztowy ze statku duńskiego .Ju tian- 
dia" zawierający 25.194 amerykań
skich worów pączkowych, 84 wor
ków poczty listowej zwykłej i 3 wor
ki poczty poleconej.

Wory z paczkami zostały równo* 
cześnie skierowane do przepracowa
nia do Oddziałów pocztowo-celnych 
na Wybrzeżu w Gdańsku i  Gdyni.

P rzy  odbiorze ładunku pocztowe
go zatrudniony był jedynie personel 
pocztowy.

wskazują, że zaległości nie wszędzie 
wpływają należycie. Ogółem w  tym 
okresie zalegający zdali 957.576 kg. 
zboża, w tym województwo poznań
skie — 422.048 kg., pomorskie — 
155.332, łódzkie — 154282. Najgorzej 
stoją woj. śląsko-dąbrowskie z ilo
ścią 7.203 kg. zdanego zb o ża 'i woj. 
białostockie z ilością 2.859 kg. zbo-

W tym  samym okresie ogólny 
wpływ ziemniaków wyniósł 2.018.132 
kg., w tym woj. poznańskie 903.708 
kg., łódzkie — 259.137 kg., pomor
skie — 196.530 kg. Najgorzej zdaje 
województwo śląsko-dąbrowskie — 
21.559 kg., nie licząc woj. białostoe- " I  
kiego — 1.020 kg.

Warzyw w  tym samym czasie zda
no w  ilości 39.576 kg.

Władze odpowiedzialne za ściąg
nięcie zaległości winny dołożyć 
wszelkich starań  i  przedsięwziąć 
wszelkie kroki, aby zaległości ze 
świadczeń rzeczowych w  ziemnia
kach, zbożu i warzywach, jak rów 
nie i w gotówce za mleko i  mięso 
były uregulowane w e właściwych 
terminacE

z gruzu w • wypadku gruntu budowlane
go, cechującego się łatwością zapadania 
się i niepewnością (w kopalniach).

Badania nad wchłanialnością wody 
zwykłą i kapilarną wykazują, że war
tości te dla cegły z gruzu są około 1,5 
razy mniejsze niż u cegieł zwyczajnych.

Przy użyciu cegły z gruzu pokazuje 
się również, że podczas gdy użycie wo
dy do zaprawy wynosi tu 55 1. na ms 
lnuru, w wypadku cegły zwyczajnej wy
nosi ono 110 I.

Fakt, że z jednej strony miry z cegły 
z gruzu posiadają mniejszą wchlanial- 
ność wody, z drugiej zaś strony do mu
rowaniu używa się mniejszej ilości wody, 
powoduje szybszą możliwość zamieszka
nia budynku z cegły betonowej, <łzas bo
wiem wysychania jest krótszy.

Przeprowadzono również badania nad 
właściwościami izolującymi ciepła i prze
puszczalnością ciepła. Tu okazały się tę. 
gły z gruzu równorzędne z cegłami gwy-

Sumu.iąc wyniki badań można z pew
nością stwierdzić, że cegły z gruzu otrzy
mane w stacji okazały się poinowarta- 
ściowym materiałem budulowym, wyka
zującym wszystkie wymagam •■śusncńeś 
fizyczne. Uwzględniając przy tym «-'br«y- 
mie ekonomiczne znaczenie tego materia
łu, byłoby wielce pożądanym, by cegły, 
z gruzu w możliwie bliskim czasie zostały 
zużyte do odbudowania Warszawy.
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NIEDZIELA W STARYM TEATRZE 
W uiadaJele dwa 3 listopada b. r. daiie

„Stary łe a tr"  t u j  iira.<tost».»3«»iia.
Na Jużaj, supalnie praaro biernej sala pra

na  bodnę aoUika Anny Śwjjwcarńskiej 
„Urfeuse". Zmrówao t.’»żys»ria, jak i  deko- 
«« je dowoipn«j monumen tajności. Bola ty- 
tutora gra Tadeusz Bialoencayństi, Bury, 
dyka Halina Miikolajaka. uotłuuea Pań- 
•twówej Szkoły Dramatycznej. Oprawę Sce
niczna przygotował Jan Kosiński.

Na uuucj sali odbędą się dwa przedsta
wiania „żeglarza" Jerzego Sraniawekiogo 
e poda. 16 i  18.1S.

„HALKA" W OPERZE KRAKOWSKIEJ
W diniiu 4 i a listopad* b. r. o godz. 19 

w Teatrze iza- J. Siowaoaiago odegrana na
stanie ouaząca sic w.eukini powoazsnieuii 
Opera „Kalka" Ł uoasonala odtwórczynią 
roli Halki Z. Gzepielowną, w roli Janusza 
Wystąpi gośauuuie artysta opory poznań
skiej C. Kowasar, Jontka śpiewa a .  Kio.

Bilety do nabycia w kasie Teatru MieJ-

OJCOWIE, MATKI I DZIECI 
tłumnie sp.enza do Teatru Lalki i  Aktem 
GROTESKA (Skarbowa 2j, gdzie ca sto 
złotych ea.ą rodzina spedra.is razem etza. 
równa godzinę z i  Kelurewych Piosenkach.

Godziną o godz. 16. Geny biletów od 20 
do 50 ai. Kasa oziyiiiia od godz. 10 do 16.

Piiraa M i flaodlswa
Kraków, ul. Basztowa 6

zawia&amia P, T. Kupiectwe Miasta Krakowa i Woje
wództwo, źe posiądą aa składzie bogato zaopatrzony 
asortyment towarów tekstylnych, spożywczy ca, gospo
darczy en, chemicznych, kosmetyczno-perfumeryjnych, 

gumowych, żelaznych i papierniczych.

W fgm iiE h  flK B ji M iBjshifc;

pelftcnany:
m ateria ły  ubraniowe:

ozy b to wełniane, 
pói-wełA.ane,

galanterię, 
pasty do obuwia, 
proszki do prania, 
fa rbka  do b ie lim y , 
wody kolońskie, 
krem y, 
pudry,
m ydła toaletowe, 
sruocziu,
baterie elektryczne, 
fa rby ,
biel cynkową, 
dekstrynę, 
oliwę do maszyn, 
w iadra,
ży le tk i amerykańskie, 
papiery tekowe 

Ń atron,
Jawa 11, 
Prążkowany 
Bute lkowy, 
Kolorowy, 

papier kopertowy.

W TROSCE O BEZPIECZEŃSTWO RUCHU ULICZNEGO
(k) Wydział drogowy Zarządu 

miasta Krakowa przystąpił w ostat. 
nich dniach do znakowania niebez
piecznych skrzyżowań ulic za po
mocą metalowych gwoździ.

Przejścia dla pieszych przez ru
chliwe punkty jezdni zostały już w 
śródmieściu oznaczone. W bieżącym 
tygodniu oznaczone będą dalsze pun
kty w różnych częściach miasta.

Akcja władz pocięta dla podnie
sienia bezpieczeństwa ruchu , pie
szych przy wzmożonym rucuu pojai-' 
dów i  znacznej częstotliwości v y .  
pauKów jest bardzo ua czasie.

Pomoże ona napewno, jeżeli spo
łeczeństwo podporządkuje się prze
pisom i wykaże swoją dyscyplinę. 
Jest to bowiem jedyna gwarancja 
zmniejszenia ilości wypadków i bez
pieczeństwa ruchu ulicznego.

POTRĄCONA PRZEZ SAMO
CHÓD

Dnia 31. 10. przy ul. Batorego została 
potrącona przez przejeżdżający samo
chód ciężarowy? niejaka Leśniewska 
Krystyna, żoua porucznika MO, która 

odniosła ogólne potłuczenia.

ID fi mach akcji dla Wsi

p o lecam y:
naczynia emaliowane, 
galanterię tekstylną, 
m ateria ły włókiennicze, 
konfekcję męską i  damską, 
bielidlo,
proszki do prania i  szoro

wania,
fa rbkę  do bielizny,
wiadra,
szpagat.

I Maszyny do wyrobu wód gazowych,
I o u d g sa u k i wieiobuteikow e, kw asow e i piwne, płuczki do 
i mycia butelek, syfony, główki syfonowe, z wkładka cynowa.

POLECA FIRMA:

Z A J Ą C  W A C Ł A W
i W a r s z a w a ,  T o w a r o w a  3 0
; oraz zawiadamia M ilen iów , że p r z e p r o w a d z a

R E M O N T Y  W S Z E L K IC H  S TA A Y C M  M A S Z Y N

Muayka poranna. 7.15 Dziennik poranny.
7.30 Program lokalny. 7.35 Muzyka poranna.
8.30 lntorma«j« ogólnopolskie. 4.40 Skraju, 
ka POK. 8.50 Koncert żyozeń. 11.00 Przerwa.
11.30 Kranika krakowska. 11.40 Utwory 
rorlapianowa. 11.57 Sygnał eeaau. 12.00 Bicia 
zegara i hejnał a  Wieży Marieokiej. 12.J5 
Audycja dla świetlic rabotniezj-oh. 12.35 
„5 minut poezji". 12.40 Pieśni w wykon. 
Ceoyiiii lzygymówny. 13.00 Muzyka obiado
wa. 14.00 Przegląd aportowy. 14.10 Chwila 
muzyki. 14.15 Problemy 'dnia. 14.22 Chwila 
muzyki. 14.25 Przegląd teatralny Zygmunta 
Leśnodorakieco. 14.40 Nabożne pieśni mu
rzyńskie w  wyk. Olgi Łady. 15.00 Audycja 
dla dzieci. 15.20 Portrety działaczy. 15.35 
Utwory na fagot w wyk. Bazylego Ontowa. 
15.50 Skrzynka ogólna. 18.00 Przy głośni
ku. 16.05 Dziennik popołudniowy. 16.30 A u
dycja muzyczna dla dnieei. 16.50 Z życia 
kulturalnego. 17<60 Audycja d la  młodzieży.
17.15 Koncert rozrywkowy. 17.55 „Na zie. 
mi ach odzyskanych**. 18.15 Portrety pisarzy 
„50 la t w służbie teatru" (z okazji jubi
leuszu Zelwerowicza). 18.30 Nauka przy gło
śniku. 19.00 Poradnik d la  słuchaczy wiej
skich. 18.15 „Wieś słucha". 19.45 „W Kra
kowie". 19.55 Chwil* muzyki. 19.57 Sygnał 
czasu. 20.00 Myśli wybrane. 20.01 Dziennik 
wieczorny. 20.25 „Dawna muzyka polska". 
21.00 „Biedny człowiek" — słuchowisko 
K. I, Gałczyńskiego. 21.25 Ciekawostki lite, 
raokic. 21.85 Wiadomości aportowe. 21.45 
Kwadrans prozy. 22.00 Radiowy Uniwer
sytet Ludowy. 22.15 Muzyka. 23.00 Dziennik 
wiaezoray. 33.20 Program na jutra. 23.30 
Koncert życzeń. 28.50 Program, lokalny na 
dnie ńnastąpny. 23.55 Hymn.

"m i poo.wraira
KAZIMIERZ KSIĄŻEK

KB AK UW, Rynek Gł. 16, Teł. 565-08

ŚWIATOWEJ SŁAWY JASNOWIDZ 
psychotjrafolog, zdumiewająco przepowiada.
Nadeślij datą urodzenia, własnoręczny cha
rakter pisma, 50 ził. zadatku. — Odpowiedzi 
indywidualne — analizy metodą grupową 
aa ealtozeraiem.

Podaiokowania g całego świata.
Yapuro, Katowice. Skrzynka pocztowa 376.

TEATR MIEJSKI IM. SŁOWACKIEM
godz. 15.30 „Fantasy" J . Słowackiego.

Goda. 19_„Halka", opera Moniuszki z Z.
Czepielówsą.

TEATR STARY (mała sala) — godz. 16 i
19.15 „Żeglarz" J. Szaniawskiego.

(Duża sala) — godz. 18.30 „Orfeuaz", 
sztuka świrszczyńskicso (premiera;

IliATK KArtltHAuMY lUH-ti — godz.
10.15 „Miasto w dobnia" J . B. Piieetieya.

SIEDEM KOTO W — Kabaret Utoraoau.
Satyryczny (uL Zybiikiewioza 1) — godz. 
iti.aU Wesoła rewia p. U „3 razy Miau'' 
z T. Olszą i  Kwiatkowską.

GROTESKA, ul. Skaioowa 2 — godz. 
10 „Kolorowa Piosenki", widoiwsko dla 
dzieci i starszych.

Godz. 19 „Bliźniak", komedia muzyczna 
Z. Gozdawy i W. Stępnia.

TEATR OKRĘGL DOMU ŻOŁNIERZA — 
godz. 19.30 „Maya siostra i  ja ", operetka.

SCALA — godz. 20.30 ,,'1'ea Jazz". Gosom, 
ny występ toatralizowansj orkiestry.

TEATR 16 KoloUrzksklego Pr-. — godz. 19 
„Tajemnica obrazu", sztuka ludowa Ste
fańskiego.

TEATR KOLEJARZA ZZKi (Bocheńska 
7) — godz. 19 „Młynarz i  jego córka", 
iLrauial ludowy w 10 obrazach, opraoowanie

Dziś 15.30 — „FANTAZY"
Publiczność krakowska bodzie miało dzi

siaj wyjątkową okazję ujrzenia arcydzieła 
Słowackiego na przedstawieniu popołudnie. 
V jm . Tytułową rolę odtwouay dyr. Juliusz

Zwraca się uwagę, że przedstawianie roz
poczyna się punktualnie q godz. 15.30, po. 
enem wejścia na  widownią aż do przerwy 
pozeatają zamknięte.

Sąd grodzki w  Krakowie
D n ia  29 pa źd z iern ik a  1946
S ygn . 1. 1. 1243/46.

ZARZĄDZENIE POSTĘPOWANIA 
CELEM STWIERDZENIA ZGONU
Dr. Jadwiga ze Stączków Drohoc. 

ka, córka Stanisława i Michaliny i  
Zielińskich, u r. 30 września 1903 w 
Krakowie, zam. w Krakowie przy ' 
ul. Dunajewskiego 3 miała być za
tru ta  w  komorze gazowej w  obozie 
Oświęcim—Birkenau z końcem 1943 
r. lub początkiem 1944 r.

Gdy więc istineją warunki usta
wowego domniemania śmierci, za
rządza się na wniosek Dr. Zenona 
Drohockiego, gam. w  Tuluzie (Fran
cja) wszczęcie postępowania celem 
stwierdzenia zgonu wymienionej o- 
soby, a zarazem wzywa się, aby sta
w iła się przed podpisanym Sądem 
lub w inny sposoh dała znać o so
bie w  terminie 1-no miesięcznym od 
tego ogłoszenia, gdyż w  przeciwnym 
razie może być uznana za zmarłą.

Wzywa się wszystkie osoby, które 
mogą udzielić wiadomości o zaginio- 
nej, aby w term inie powyższym do. 
niosły o niej Sądowi.

Sędzia grodzki: 
Dr. Emil Regniewicr
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P. K. O. nr IV. 813, na które można przesyłać prenumeratę „Naprzodu" 1 należytośó aa inseraty.
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